
Śladem artykułu o byłych więźniach 
i robotnikach III Rzeszy

W związku z dużym zainteresowaniem 
treścią artykułu na łamach naszej gazety 
(nr 28-92) uprzejmie informujemy wszy­
stkich zainteresowanych, że szczegółowych 
informacji udzielają: Stowarzyszenie By-

Jaworskie ZOO
Podobieństwa nie są przypadkowe. 

Wystarczy krótki spacer po mieście, wizy­
ta w urzędach, szkołach, sklepach i 
ośrodkach, by podziwiać „świat zwierząt” . 
W Europie jest ich około 40 tysięcy ga­
tunków, ale ogólnie znanych bywa nie­
wiele; nie każdy ma kwalifikacje zoolo­
ga...

Zwierzęta wszędzie żyją wokół nas, 
można się nimi zachwycać. Każdy gatu­
nek pełni swoją rolę w środowisku. Gdy 
ginie, dochodzi do zachwiania równowagi 
ekologicznej. Wszystko jest zatem ważne. 
Ptaki i motyle gnieżdżą się wszędzie.

W wyborze charakterystycznych przed­
stawicieli pomogli mi koledzy literaci; li­
czę na to, iż przyczynią się do lepszego 
poznania owych „bohaterów”, ku zadowo­
leniu mieszkańców Jawora. A zatem kto 
jest kto? Pawica gruszówka, wielki motyl, 
nie lubi jaworów, raczej grusze. Wstęgów- 
ka jesionówka — ta występuje w drze­
wach liściastych, topolach, jaworach tak­
że. Rusałka żałobnik lata długo po mie­
ście, plotkuje na drogach; pokłonnik osi- 
nowiec, lizus wielki, paź królowej żyje w 
ogrodach, parkach, ulubieniec pani burmi- 
strzowej; niepylak apollo, podobny do dy­
rektora „jokowskiego” .

Zasiłek pielęgnacyjny ZUS przysługuje 
osobie uprawnionej do zasiłku rodzinnego, 
jeżeli z powodu wieku, niepełnosprawno­
ści, choroby — potrzebuje ona stałej opie­
ki lub pomocy w rehabilitacji. Obecnie 
zasiłek ten wynosi 242 tysiące 600 złotych 
(10 procent przeciętnego wynagrodzenia).

Zasiłek ten jest wypłacany żonie, mężo­
wi lub jednemu z rodziców osoby upraw-

Masz sprawę do posła, 
przyjdź do redakcji „GJ”.

W poniedziałek, 3 sierpnia br. 
od godz. 14

pełnić będzie dyżur poselski 
p. TADEUSZ POKRYWKA 

(Unia Demokratyczna) 
poseł Ziemi Jaworsko-Legnickiej

łych Więźniów i Przymusowych Robotni­
ków III Rzeszy, 59-220 Legnica, ulica 
Piastowska 20, telefon 239-80 lub pan 
Franciszek Kazimierski, 59-400 Jawor, 
ulica Kolejowa 6 m. 2, telefon 23-99.

Ryby: jesiotr zachodni, pod ochroną po­
licji; golec, bezrobotny, o dużym znacze­
niu gospodarczym; pstrąg tęczowy, przed­
miot intensywnej protekcji radnych; 
szczupak pospolity, bez ruchu oczekuje na 
zdobycz przed ratuszem; sielawa, mała, 
ruchiiwa, czuwa w hotelu; lipień lubi by­
stre, czyste wódki, to ulubieniec wędka­
rzy. Karaś, zagrzebany w mule, a samice 
trą się ze wszystkim, są srebrzyste. Lin, 
lokator „Jaworużka” , potrafi przeczekać 
kryzysy sportowców; jelec pospolity, lubi 
silne prądy polityczne; płoć, łowiona w du­
żych ilościach, może Miss Jawora ’93. Pie­
kielnica, urzędowo — denna, leszcz, ważny 
facet, na tarło wstępuje do „Ratuszowej” .

Ptaki: cietrzew lubi czerwień na oczach, 
gdy samice biją się o niego; bażant, krew 
czerwona, lubi historię lokalną; derkacz, 
prymitywny, o grubym dziobie (może pe­
dagog?); czajka, poetka — jej ulubieniec 
koziołkuje w powietrzu; perkoz, zausznik, 
wymaga lustracji MSW; łabędź, poeta 
śnieżno-biały, ślepowron, dziób klinowaty, 
publicysta; myszołów, urzędnik, tępi gry­
zonie; orzeł, wiadomo, drapieżnik; sokół 
wędrowny, felietonista, lubi miejsca na 
wieżach, patrzy z góry; puszczyk — poży­
teczny radny; dzięcioł, szuka finansów, lot 
ma ciężki; sroka, sam ogon w reklamie 
handlowej; sikora uboga, nauczycielka, zaś 
czubatka, jadowita! Strzyżyk, lekarz, w 
stosie chrustu, pustym pniaku; gil, karmi 
samicę jagodami, dobry mąż; wróbel, oby­
watel Jawora, szary, skromny, karmiony 
przed biblioteką...

GERARD GÓRNICKI

nionej. Ponieważ obydwa świadczenia 
(zasiłek rodzinny i pielęgnacyjny) są ze 
sobą powiązane — jeśli ktoś traci prawo 
do zasiłku rodzinnego, traci ją też do za­
siłku pielęgnacyjnego.

Zasiłek przysługuje, jeśli:
— lekarz stwierdzi, że dziecko do 16 lat 

nadal wymaga stałej opieki lub pomocy 
w rehabilitacji;

— komisja lekarska stwierdzi, że dziec­
ko, które się uczy, a przekroczyło 16 lat, 
nadal wymaga stałej opieki lub pomocy 
w rehabilitacji (zasiłek będzie wypłacany 
do 25 lat);

— dziecko jest inwalidą II grupy, któ­
rym zostało wtedy, gdy przysługiwał mu 
zasiłek rodzinny (przed 16 rokiem życia, 
albo przed 25 — jeśli uczyło się dalej);

— żona lub mąż ma więcej niż 75 lat;
— żona lub mąż inwalida I lub II gru­

py, otrzymali zasiłek pielęgnacyjny przed 
zawarciem aktualnego małżeństwa;

— mąż, żona lub dziecko jest inwalidą 
I grupy.

Trwa spór kompetencyjny dotyczący 
ustalenia cen wody i ścieków w Jaworze i 
nie tylko. Pan Miazga, pisząc o kompeten­
cjach, nie podaje pełnej prawdy, nie na­
wiązuje bezpośrednio do odpowiedzi opu­
blikowanej w „Gazecie Jaworskiej” z 9 
lipca, bowiem nie uwzględnia faktów po­
danych w wyjaśnieniu, że pierwotnie cenę 
wody i ścieków ustalała Rada Miejska. 
Następnie, poprzez jednoznaczne stanowi­
sko służb wojewody, ustalał cenę Zarząd 
Miasta. Tylko zmiana (bez uprzedzenia) 
stanowiska służb wojewody wzbudziła po­
nowną dyskusję na temat cen wody i ście­
ków.

Pan Miazga wikła się w prawne inter­
pretacje, choc jako członek Komisji Pla­
nowania Przestrzennego, Gospodarki Ko­
munalnej, Ochrony Środowiska i Komuni­
kacji nie zna, a może nie chce znać art. 
98 ustawy 5 podstawowej dla niego usta­
wy o samorządzie terytorialnym, który 
stwierdza, że rozstrzygnięcie nadzorcze sta­
je się prawomocne po upływie terminu 
do wniesienia skargi do Naczelnego Sądu 
Administracyjnego (taka skarga została 
złożona w przepisowym terminie) lub z 
chwilą rozstrzygnięcia sporu NSA — co 
jednak jeszcze nie nastąpiło. Tak więc 
uchwała Zarządu Miasta nadal jest obo­
wiązującym prawem i nie może być mowy 
o nadpłacie. Ponadto owe rozstrzygnięcie 
podjął Wojewoda Legnicki, a nie Wydział 
Organizacyjno-Prawny jak mylnie stwier­
dza pan Miazga.

Kolejną próbą przedstawienia osobistej, 
a nie obiektywnej opinii jest porównanie 
cen wody i ścieków w oparciu o ceny 
tylko w Wałbrzychu i Głogowie. Otóż

Dziś kolejna opowieść 
o ludziach morza
autorstwa Eugeniusza Daszkowskiego

M a c z u g o w ie c
Na starych liberciakach pływali na ogół 

starsi mechanicy, ci przedwojenni albo 
wojenni, którzy tylko pracowali na pa­
rowcach i innych maszynowni pozbawio­
nej kotłów, rurek i płomienie nie byli w 
stanie sobie wyobrazić, ba nawet nie chcie­
li...

Kiedy takiemu zdarzało się zamustro- 
wać na nowy, mały motorowiec typu 
„Ina” , „Boruta” , czy „Nogat” uciekał po 
pierwszym rejsie, udowadniając w dziale 
załogowym przedsiębiorstwa odpowiedzial­
nemu pracownikowi albo nawet samemu 
kierownikowi niestosowność mustrowania 
go na motorowiec:

— Panie kierowniku, ja tam po tej ma­
szynie nie wiem, jak się mam poruszać, 
żeby czegoś ręką, albo głową nie prze­
trącić, albo nie urwać. Na moim starym 
liberciaku, „Kopalnia Zabrze” to jeden ko­
cioł jest taki, jak ta cała maszyna. Zamu- 
struj mnie. pan z powrotem na parowiec. 
Na takich kaloszach motorowych niech już 
ci młodzi ze szkół morskich bawią.

cena w Głogowie wynosi 5100 złotych, a 
nie 4900 jak to przytacza autor. Niby dro­
biazg 200 złotych, a jednak.

Pan Miazga również wie, że Wałbrzych 
i Głogów nie posiadają takich jak Jawor 
oczyszczalni ścieków, ale po co o tym pi­
sać? Po co pisać, że woda w Legnicy, Pol­
kowicach, Lubinie i wielu innych miastach 
jest dużo droższa.

Prosimy o dodanie do wydatków z bud­
żetu tych miast opłat na rzecz ochrony śro­
dowiska, a wyjdzie cena faktyczna — 
wyższa.

Pan Wojewoda nie ma wpływu na usta­
lenie ceny wody i ścieków. Nie doda rów­
nież pieniędzy na dotację w przypadku za­
niżenia faktycznych kosztów. Rada Miej­
ska nie wyraziła zgody na dotację dla 
PGKiM do kosztów produkcji wody i od­
bioru ścieków. Zarząd Miasta ma obowią­
zek gospodarować budżetem miasta w spo­
sób logicznie uzasadniony. Odłożenie pod­
wyżki ceny wody i ścieków doprowadzić 
mogło jedynie do raptownego jej wzrostu 
w późniejszym terminie, co uderzyłoby z 
większą siłą w odbiorców.

A może panu Miazdze zależy na tym, 
aby poprzez niegospodarność doprowadzić 
do krytyki samorządu i jego organów 
wykonawczych, a samemu w ten sposób 
przez subiektywizm, zareklamować się jako 
obrońca i rzecznik przyszłych wyborców?

Urząd Miejski

Oczywiście w dziale załogowym nie bar­
dzo zdawano sobie sprawę z różnic maszy­
nowych. Parowiec — to wiadomo paro­
wiec, a motorowiec — to motorowiec. 
Jedno kojarzyło się z parą, drugie z die­
slem, ale tak, żeby to jakoś bardziej prze­
łożyć sobie na zrozumiały kształt — nie 
było mocnych. W tym dziale raczej patrzo­
no na ludzi od strony „przydatności” kla­
sowej, a nie zawodowej (w tym czasie). 
Poza tym skąd pracownik działu załogo­
wego, który nigdy nie płynął statkiem, a 
czasami nawet nie był w porcie, miał 
wiedzieć jak taka maszyna na parowcu 
albo motorowcu wygląda. Dyskusja więc 
była bezprzedmiotowa.

— Jest pan mechanikiem z odpowiednim 
dyplomem na wszystkie statki. Nie bardzo 
więc rozumiem pana. Robi pan przecież to 
samo na motorowcu, czy parowcu. Czyż 
nie tak? — padała odpowiedź.

— Niby tak, ale tylko teoretycznie, bo 
w praktyce jest olbrzymia różnica między 
jedną, a drugą maszyną. To tak, jakby 
się pan z łódki wiosłowej przesiadł na 
wodolot — szukał mechanik porównań. 
— Ja całe życie pływałem na parowcach 
i już na inne statki nie chcę się przesia­
dać. Niech mnie pan z tego motorowca za­
bierze! Wolę już dłuższe linie i mniejsze 
zarobki, byle na parowcu. Naprawdę — 
przekonywał.

(dokończeni* na str. 3)

Dla k o p  zasiłek pielęgnacyjny

Cena 1300 zł
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Nadal trwa
spór kompetencyjny



Po ukazaniu się notatki dotyczącej pla­
katowego rozkładu jazdy wywieszonego na 
naszym dworcu, Przedsiębiorstwo Pań­
stwowej Komunikacji w Legnicy wyjaśni­
ło, że 21 lipca bieżącego roku przekazano 
kierownikowi placówki terenowej PKS 
w Jaworze poprawiony rozkład zabezpie­
czony przed wybieleniem. Jest on już wy­
wieszony od 24 lipca br.

Dyrektor PKS w  Legnicy 
wyjaśnia

Ponadto otrzymaliśmy dodatkowy roz­
kład jazdy PKS do wywieszenia w na­
szej redakcji. Niezależnie od tego, oświad­
czył inż. Michał Trawicki dyrektor PKS w 
Legnicy, że prowadzone są obecnie prace 
nad zmianą formy plakatowego rozkładu. 
Po ich ukończeniu zostanie on wywieszo­
ny. Pan dyrektor przeprasza za naszym 
pośrednictwem podróżnych za dotychcza­
sowe niedogodności.

Runęło drzewo...!
24 lipca w późnych godzinach popołud­

niowych omal nie doszło do tragedii. 
Przy ulicy Bolesława Chrobrego, obok 
pijalni piwa runęła na ulicę wiekowa 
akacja. Stało się to w czasie, kiedy usta­
ły jakiekolwiek podmuchy wiatru. Tylko 
szczęśliwemu zbiegowi okoliczności może­
my zawdzięczać, że nie doszło do wypad­
ku, ponieważ na kilka sekund wcześniej 
(według relacji naocznych świadków) 
przechodziło w tym miejscu kilkuletnie 
dziecko.

Z wyjaśnień, które otrzymaliśmy z 
miarodajnych źródeł wynika, że wypadek 
ten należy traktować jako przypadek lo­

sowy, niemożliwy do wcześniejszego prze­
widzenia. Jednak nasuwają się pytania: 
czy rzeczywiście nie można było tego 
przewidzieć?; czy dopiero ludzka tra­
gedia potrafi zmusić odpowiednie służby 
do zdecydowanego działania?

Takie i podobne pytania można by 
mnożyć. Gwoli kronikarskiego obowiązku 
informujemy, że redakcja wcześniej była 
powiadamiana przez Czytelników o staro­
drzewach, które są potencjalnym zagroże­
niem dla przechodniów. Może ten sygnał 
okaże się skutecznym impulsem pobudza­
jącym kompetentne czynniki do wyciągnię­
cia wniosków.

mar

Z  pracy Sztabu 
NieobozoweJ Akcji Letniej

Rozwiązanie I krzyżówki historycznej: 
Jaworska, czarny, sowa, klasztor, Marcin, 
Kuźnia, Inprodus, Agnieszka.

Nagrody otrzymują: Tomasz Funtowicz, 
Małgorzata Zarzycka, Joanna Grabarczyk.

Za „grę słów” nagrody otrzymują: Mał­
gorzata Zarzycka, Rafał Kubida, Tadeusz 
Miszczuk, Tomasz Kmita, Karolina Kar­
czewska, Justyna Chmiel, Małgorzata Ba­
ra. Gratulujemy!

*
Rozwiązanie II, krzyżówki historycznej: 

1 — 1008 r.; 2 — Wschodnia (pn.-wscho- 
dnia); 3 — 2 lata; 4 — Legnicka, Złoto-

ryjska, Strzegomska, Bolkowska; 5 — 26 
lat.

Nagrody otrzymują: Wanda Mikiel, Mał­
gorzata Zarzycka, Tomasz Funtowicz.

Propozycja druga: Najwięcej słów z li­
ter występujących w słowie „kamieniar­
stwo" ułożył Tomasz Funtowicz — 623. 
Nagrody otrzymują: Tomasz Funtowicz,
Małgorzata Zarzycka, Anna Popiel, Elżbie­
ta Baczmaóska, Agnieszka Zgórska, Jadwi­
ga Holicka, Magdalena Chmiel.

Nagrody można odebrać w klubie „Piast” 
w piątek, w godz. 9—15. A od poniedział­
ku po odbiór nagród należy się zgłaszać 
do Hufca ZHP, ul. Zamkowa 1, III piętro.

Apel
Pan Zygmunt Florek, były właściciel 

kawiarni „Sandra” w Kwietnikach, zwra­
ca się z uprzejmą prośbą do Państwa 
Roberta i Marii Zielińskich z Paszowic 
o zwrot swojego wkładu finansowego we 
wspólny interes w wysokości około 30 min 
złotych. Roczne oczekiwanie na dług spra­
wia mu kłopoty. Liczy na honor i ambi­
cję dłużników, a szczególnie na szybki 
zwrot pieniędzy.

(tesp)

JACEK FEDOROWICZ
kolega kierownik z 60 min. na godz.

z a p r a s z a
do Muzeum Regionalnego 
31 lipca br. na godz. 18.38 

*
Bilety do nabycia w JOK-u 

w cenie 30 000 złotych

Chleba la s zo g t powszedniego...
Podajemy ceny Chleba w  wybranych 

punktach miasta: sklep „Maxim” w Ryn­
ku i „Bartek” przy ul. Legnickiej — 
chleb 0,7 kg 5200 zł, bułka 1100 zł; piekar­
nia p. Furtaka i na Podzamczu — chleb 
5000, bułka 1000 zł; sklepy „Społem” — 
chleb 4800, bułka 900 zł; piekarnie przy 
ul. Staromiejskiej i Reja — chleb 4700, 
bułka 800 zł; sklep przy ul. Armii Kra jo-

Podziękowanie
Uczestniczki obozu I w Wydminach skła­

dają serdeczne podziękowania za mile 
spędzony czas panu Piotrowi Firkowiczo- 
wi, państwu Drabczykom, całej kadrze 
wraz z kucharkami oraz opiekunom pod­
obozu I.

Ponadto dziękujemy wszystkim, którzy 
przyczynili się do powstania tego obozu.

2 — Gusta Jawercka

wej — chleb 4500, bułka 850 zł.
A nasze zarobki? Średnia płaca krajo­

wa — ok. 550 bochenków chleba, zasiłek 
dla bezrobotnych — ok. 150 bochenków.

Ps.: W ubiegłą sobotę już zwyczajowo 
zabrakło w Jaworze chleba, reakcje Czy­
telników, którzy informowali nas o tym 
nie nadają się do druku.

Nasza
glslda pracy

Przyjmę do pracy na stałe mechanika- 
-hydraulika. Jawor, tel. 22-31 w godzinach 
od 8 do 15.

*
Przyjmę kobietę do pracy. Akord. Pra­

cowników dowożę. Wiadomość: Mierczy- 
ce 6.

*
Przyjmę ucznia po szkole podstawowej 

do Zakładu Kamieniarskiego. Jawor, uli­
ca Myśliborska 18. Wymagane dobre wa­
runki fizyczne.

Po wychyleniu „JO K o W Ity ”
W piątek 17 lipca bieżącego roku mie­

liśmy okazję obejrzeć i wysłuchać prapre- 
mierowo-promocyjnego programu kabaretu 
„JOKoWita” pt. ,.Śmiech to zdrowie”, 
działającego pod organizacyjnymi skrzydła­
mi Jaworskiego Ośrodka Kultury.

Jacek Sam (pseudonim Szef) autor tek­
stów i wykonawca oraz Janusz Kowalski, 
również autor tekstów i muzyki, grający 
na gitarze akustycznej, a także Piotr 
Warchał wykonawca i Mietek Majdański 
— gitara basowa zaprezentowali program 
ze wszech miar zasługujący na miano 
ambitnego, bowiem złożyły się na niego 
żartobliwe, a zarazem dowcipne teksty i 
piosenki własnego autorstwa.

Program ukazał nam naszą polską rze­

czywistość w krzywym zwierciadle upły­
wającego czasu, śmieszył i bawił, ale i 
zmuszał do głębszej refleksji, co wyraźnie 
określa i wyróżnia styl programowy tego, 
bądź co bądź amatorskiego zespołu.

Kabaret ten jak każda nowa rzecz ro­
dził się i kształtował swoje artystyczne 
oblicze w bólach, w atmosferze niewiary 
w powodzenie. Myślę, że okres ten już 
minął i można mieć tylko nadzieję, iż 
promocyjny sukces nie uderzy w gorące 
artystyczne głowy „okowitą” , ale natchnie 
weną i nowymi pomysłami cały zespół. 
Dyrekcja JOK z pewnością otoczy kaba­
ret troskliwą opieką, a redakcja uważnie 
będzie śledziła jego dalszy rozwój.

Obserwator

Udany wypoczynek naszych dzieci
Dzięki pomocy społeczeństwa i władz 

miasta w tym roku po raz pierwszy Ja­
worskie Stowarzyszenie Pomocy Ludziom 
zorganizowało akcję letnią dla dzieci, 
które nigdy nie uczestniczyły w tego ty­
pu wypoczynku oraz dzieci z przekroczo­
nymi normami metali ciężkich. Gościny 
udzielił nam Hufiec ZHP Giżycko dzieląc 
się z nami swoją bazą na przeuroczej wy­
spie w Wydminach. Gdy rano dotarliśmy 
na wyspę przywitały nas „mamy obozo­
we” (kucharki) smacznym śniadaniem. Po 
trudnościach lokalizacyjnych rozpoczęliśmy 
wypoczynek na Mazurach. Okazało się, że 
będzie to „Lato z komarami...” . Piosenka 
ta została przebojem obozu.

Główną atrakcją trzytygodniowego poby­
tu była słoneczna pogoda, czysta woda, 
las i świeże powietrze. Wszyscy korzystali­
śmy z tego do woli.

Jednym z marzeń było ukazanie piękna 
i tajemniczości Mazur. Osiągnęliśmy to 
organizując wycieczki do Gierłoży, Kętrzy­
na i Świętej Lipki. W Gierłoży zwie­
dziliśmy Główną Kwaterę Hitlera. Wielką 
atrakcją dla dzieci była możliwość przej­
ścia przez kompleks bunkrów oraz spot­
kanie z cieniem historii, o której uczą się 
w szkole. Dużą atrakcją było zwiedzanie 
miasta Komturów Zakonu Krzyżackiego 
— Kętrzyna.

Wysiłkiem dużych starań kadry udało 
się zaprosić dzieci na rejsy statkami prze­
piękną trasą łabędzich gniazd. W trakcie 
rejsów po jeziorach: Niegocin, Swięcajły i 
Mamry podziwialiśmy piękne kolorowe ja­
chty, śerfing i narty wodne. To wszystko 
było możliwe dzięki uprzejmości pracow­
ników Harcerskiej Agencji Turystycznej 
„Eskapada” z Giżycka.

Poza tymi niewątpliwymi atrakcjami 
staraliśmy się, by każdy dzień różnił się 
od poprzedniego. Trudnością w realizacji 
tego była słoneczna aura, gdzie kąpiel 
i plażowanie wypełniało większość czasu. 
Na pozostałe zajęcia mieliśmy późne popo­
łudnie i wieczór. Były to ogniska, dysko­
teki, konkursy, gry, zabawy i kino. Do dy­
spozycji mieliśmy dwa kąpieliska; jedno 
na terenie bazy obozowej, drugie nieopo­
dal. Naszego bezpieczeństwa podczas ką­
pieli strzegli trzej ratownicy.

Ponieważ na obozie dało się zauważyć 
ładne i atrakcyjne dziewczyny zorganizo­
waliśmy wybory Miss. W trakcie dwóch 
gorączkowych i pełnych emocji dni 
„Płuca Polski” zostały podtrute aerozola­
mi perfum i dezodorantów. Okazało się, 
że w warunkach obozowych znalazły się 
szminki, pastele i kredki do oczu. Wy­
bór był trudny. Miss obozu została 10-let- 
nia Ewelina Ścieżka. Gdy osłabły wrażenia 
po wyborach Miss w obozie zapanowa­
ły inne emocje — typowo męskie. Roz­
poczęliśmy przygotowania do spartakiady 
sportowej. Cały dzień spędziliśmy na sta­
dionie w Wydminach dopingując małych 
i dużych sportowców. Najlepszymi spor­
towcami okazała się młodzież ze Szkoły 
Podstawowej nr 3.

Dopełnieniem wypoczynku było urozma­
icone i bardzo dobre wyżywienie, które 
zawdzięczamy „mamom obozowym” pod 
dowództwem pani Zofii Czekajło. Oprócz 
śniadań, obiadów i kolacji wszystkie dzie­
ci dostawały drugie śniadania i podwie­
czorki, na co składały się owoce i słody­
cze. Kuchnia dla dzieci stała otworem 
cały dzień. Panie z kuchni zafascynowały 
naszych gospodarzy, którzy zaaresztowali 
na drugi turnus panią Zosię.

Bazę obozową dzieliliśmy z kursem żeg­
larskim i skałtami austriackimi. Jedynym 
problemem niezależnym od nas, a spowo­
dowanym długotrwałą suszą był częścio­
wy niedobór wody pitnej.

Wszystko to byłoby nieosiągalne, gdyby 
nie ludzie, którzy poświęcili swój czas po 
to, by dać dzieciom możliwość przeżycia 
prawdziwych — może jedynych wakacji.

JSPL dziękuje: paniom pracującym w 
kuchni, że mimo bardzo ciężkiej pracy od 
świtu do nocy uśmiech ich nie opuszczał; 
kadrze wychowawczej za bardzo dobrą 
opiekę i stworzenie dzieciom atmosfery 
domowej; Służbie Zdrowia za dobrą opie­
kę medyczną; Gospodarzom za możliwość 
wypoczynku.

Nasze dzieci z obozu wróciły zadowolo­
ne, uśmiechnięte i wypoczęte. Niech pod­
sumowaniem będzie wypowiedź jednego z 
nich: „Nie wiedziałem, że świat jest taki 
piękny...” .

Wolne miejsca
na obozie w Bieszczadach

Jaworskie Stowarzyszenie Pomocy Lu­
dziom posiada 8 wolnych miejsc na obo­
zie wędrownym w Bieszczadach, w ter­
minie od 10 do 30 sierpnia, dla młodzieży 
W wieku 13—17 lat.

16 sierpnia 1992 roku piłkarze ligi dol­
nośląskiej rozpoczynają nowy sezon roz­
grywek o mistrzostwo III ligi. Wyrażamy 
przekonanie, że w czasie imprez piłkar­
skich nasza widownia będzie wzorem kul­
turalnego i sportowego zachowania się. 
Przypominamy, że regulaminy PZPN są w 
tym roku jeszcze bardziej rygorystyczne, 
a popełnione wykroczenia publiczności lub 
poszczególnych osób będą powodować san­
kcje finansowe w stosunku do organiza­
tora meczu. Tegoroczny budżet naszego 
klubu jest budżetem przetrwania. Braku­
je środków finansowych na rozwój sportu. 
Prosimy o właściwe zrozumienie naszych 
intencji i o pomoc w reagowaniu na nier 
stosowne zachowanie się określonych grup 
kibiców lub poszczególnych osób.

Zapraszamy firmy, zakłady pracy i in­
stytucje państwowe oraz prywatne do re­
klamowania się na naszych obiektach.

Zwracamy się z gorącym apelem i zro­
zumieniem do wszystkich sympatyków, 
sponsorów i kibiców naszego klubu o

Koszt pobytu wynosi 680 tysięcy zło­
tych, plus koszt biletu kolejowego. Zgło­
szenia przyjmowane są do 3 sierpnia br. 
w Urzędzie Miejskim, pokój nr 11.

wsparcie finansowe, jak i stworzenie mi­
łej atmosfery wokół naszej działalności.

Kibice w tych trudnych finansowo i or­
ganizacyjnie czasach mogą wspomóc klub 
nie tylko poprzez doping, ale też poprzez 
gremialne przychodzenie na mecze, wzbo­
gacając kasy klubu.

Będziemy rozprowadzać programy na 
rozgrywane na naszym stadionie mecze 
mistrzowskie, w których przekażemy wiele 
informacji dotyczących składów drużyn, 
sylwetek zawodników, trenerów oraz cie­
kawostek z historii klubu jak i rozgrywa­
nych spotkań.

Drużyna prosi swoich kibiców o mocny, 
ale sportowy i kulturalny doping podczas 
meczów. Kibic Kuźni zawsze powinien być 
przy swojej drużynie.

Do zobaczenia na stadionie w sezonie 
1992—93. Życzymy wszystkim miłośnikom 
piłki nożnej wielu emocji sportowych.

Ze sportowym pozdrowieniem 
Zarząd Klubu „Kuźnia” Jawor

Apel „K u źn i” do Kibiców



Niewiele dziś w Świnach pozostało pa­
miątek rodowych i grobów rodziny Swin- 
ków. W kościółku zamkowym odnajduje­
my tumby Burgmanna (1456—1566), sław­
nego przez to, że w wieku 110 lat, galo­
pując na polowaniu, przeziębił się i umarł, 
i jego ojca Gunczela II, prześladowcy ry- 
cerzy-rabusiów, co chyba było dość intrat­
ne, gdyż pomnożył pokaźnie stan majątko­
wy. Brak jest natomiast grobu Hansa 
(1510—1606), syna Burgmanna, który żył 
prawie tak długo jak ojciec i dokonał 
dwóch rzeczy niesłychanych: po pierwsze 
nauczył się całej Biblii na pamięć, gdyż 
pierwsza żona, Barbara z Rothkirchów, 
nie dopuszczała go do łoża oraz czary 
wina, jeśli nie potrafił powtórzyć wybra­
nego na dany dzień ustępu z Pisma Świę­
tego, a po drugie, będąc nareszcie wdow­
cem, w wieku 80 lat ożenił się z piętna­
stoletnią panną von Sommerfeld i spłodził 
dwóch synów, między innymi naszego 
Jana Zygmunta.

O życiu tego najciekawszego ze Swin- 
ków wiemy niewiele. Informacje pochodzą 
w części z nieczytelnego dziś epitafium na 
zewnętrznej ścianie kościoła w Świnach, 
w części różnych gawęd genealogicznych 
oraz w zachowanej we fragmentach kore­
spondencji z intelektualistami epoki, jak 
Abrahamem Franckenbergiem; poza tym 
z raportu hrabiego Churschwandta.

Urodził się około roku 1591. Po śmierci

ojca, po którym odziedziczył Świny i pięć 
innych wiosek, oddany został pod opiekę 
przyrodniego brata Adama, pana na 
Chełmcu, który go wysłał w podróż po 
uniwersytetach europejskich, od Pragi, 
przez Wiedeń do Bolonii.

Opowiada o tym dziś nieczytelne epita­
fium, którego pełny tekst głosił: „Tutaj 
spoczywa doczesna powłoka Szlachetnie 
Urodzonego Pana Johanna Sigismunda 
von Schweinichen, Pana na Świnach, Wol- 
bromku, Nielestnie i Wysocku (Schwein- 
haus. Waltersdorf und Hohendorf), który 
w czasach młodości odbył wielkie podró­
że po Niemczech, Francji, Italii, Anglii i 
Niderlandach, ucząc się języków, sztuk 
szlacheckich i rycerskich, i zdobywając w 
nich wielką doskonałość. W najlepszym 
wieku męskim odsunął się od spraw świa­
ta doczesnego i spędził większość życia na 
samotnych badaniach tajemnic Boga i 
Przyrody, przy czym jednocześnie swój 
zamek Świny wielkim kosztem upiększył 
i rozbudował. W podeszłym już wieku po­
został przy swym samotniczym życiu, aż 
Anno Domini MDCLXIV dnia XXV mie­
siąca maja, w 75 roku życia swego na Świ­
nach spokojnie w Panie zasnął” .

W kościele w Świnach znajdowała się 
czarna tablica z datą „1624” i monogra­
mem JSS. Jest to data odwiedzin na Świ­
nach sławnego śląskiego mistyka Jakuba 
Bohme ze Zgorzelca, który był na zamku

w marcu i na jesieni 1624 roku.
Z różokrzyżowcami, alchemikami i mi­

stykami Schweinichen zetknął się już 
w czasie swoich podróży po Europie, a 
po powrocie na Śląsk założył wraz z ku­
zynem Dawidem von Schweinitz i misty­
kiem Franckenbergiem z Oleśnicy koło 
teozoficzne, przez które wszedł w kontakt 
z Jakubem Bohme.

Na początku roku 1624 Schweinichen 
wydał własnym kosztem trzy prace Boh- 
mego: „O prawdziwej pokucie”, „Prawdzi­
wy spokój” , i „Rozmowa o życiu nadzmy- 
słowym”, które ukazały się pod wspólnym 
tytułem „Droga do Chrystusa”. W marcu 
1624 roku Bohme napisał w czasie pierw­
szego pobytu na Świnach „Posłanie do 
spragnionej i głodnej duszy” . Na jesień 
1624 roku zaplanowano nową wizytę mi­
styka na Świnach. Trzej przyjaciele spę­
dzali długie wieczory przy świetle świec 
i rozważali drogi poznania Boga. Bohme 
usuwał się często do swojego pokoju na 
najwyższym piętrze wieży rycerskiej, spo­
glądając w dal ku miasteczku i zamkowi 
Bolków, i pracował nad nowym zamówio­
nym przez Schweinichena dziełem „177 py­
tań człowieka kochającego Chrystusa” . 
Odpowiedział tylko na 40 pytań, gdy opa­
nowała go gorączka. Schweinichen musiał 
go przewieźć do Zgorzelca, gdzie zmarł 17 
listopada 1624 roku. Ostatnimi jego słowa­
mi były: „teraz odchodzę do raju”.

Schweinichenowi pozostało jeszcze 40 lat 
życia, które przypadły na najgorsze lata 
wojny trzydziestoletniej. Przy całym swym 
mistycyzmie lawirował jednak bardzo 
ostrożnie między pustoszącymi Śląsk woj­
skami szwedzkimi a cesarskimi. Nad bramą

zamkową (zamek składał się wówczas tylko 
z wieży rycerskiej i zamku średniego) 
brat Adam i Jan Zygmunt umieścili tabli­
cę z napisem (wolne tłumaczenie z nie­
mieckiego): „Pieczone świnki spożywa na 
ucztach, mlaskając, i król, i cesarz. Jest 
w tym, żołnierzu, dla ciebie nauczka: 
Niszczenia zamku zaniechasz!” , co dało 
skutki, gdyż Świny pozostały nienaruszo­
ne, podczas gdy Bolków został obrabowa­
ny i spalony przez Szwedów. Stworzył 
wielką bibliotekę mistyczno-teozoficzną 
(po śmierci Franclcenberga kupił jego księ­
gozbiór, który potem przekazał w testa­
mencie ostatniemu z kręgu, Schefflerowi, 
„Aniołowi Śląskiemu”).

Przy całym poczuciu barokowego „Va- 
nitas yanitatum” Świnka jest jednak typo­
wym człowiekiem epoki. Nie mając dzie­
ci, będąc jak na owe czasy już starym 
człowiekiem, zaczyna w roku 1650, po za­
kończeniu wojny,, rozbudowywać i upięk­
szać zamek, dobudowując tzw. zamek dol­
ny. W chwili jego. śmierci zamek jest naj­
większy na Śląsku, posiadając 350 kom­
nat, w których mieszka jeden samotny 
starzec i trochę służby. Czyżby zamek po­
większył, by światu i sobie samemu do­
wieść, że życie jest snem i jak wszystko 
jest próżne? Jeśli tego chciał, to udało mu 
się dowieść marności ludzkich poczynań. 
Jego wielkie dzieło, zamek, opustoszało 
już w 70 lat po jego śmierci, a obrabowali 
i zrujnowali go Rosjanie w czasie wojen 
śląskich, wdzierając się jednocześnie do 
krypty rodowej w podziemiach kościoła 
i bezczeszcząc zwłoki Swinków. Vanitas 
yanitatum!

Alexander von Freyer

Reklama
To jest chwalenie — kogoś lub czegoś, 

przez prasę, radio, telewizję, dla zysków 
oczekiwanych tęsknie. W telewizji płaci 
się za to słono, ponad sto milionów zło­
tych za jedną minutę, wypada podobno 8 
'minut na godzinę programu; nietrudno 
wyliczyć, ile uzbiera się darów w ciągu 
dnia i nocy. Nie wątpię, że to pomaga, to 
styl naszych czasów, niczym parada barw­
na w zoo.

Ale reklama nachalha często, aż do znu­
dzenia, jest anty-reklamą; nie zachęca, a 
złości, świadczy też o tym, iż towary 
zalegają magazyny, stąd publiczna roz­
pacz producentów i kupców. I ,.klepie się 
te pacierze” o złotówki, podjudza przy 
aktywności panienek, które robią dobrą 
minę do złej gry. Konsument, taki skrom­
ny — jak ja, wyłącza mimo ich wdzię­
ków telewizor, obojętny na rozkosze z 
tego padołu płaczu.

Ktoś z moich domowników kupi czasem 
szampon „Elseve” albo mydło „Fa”, bo 
niby fajne, ale rajskie podpaski, oleje cud­
ne, ryż biały, zachodnie samochody, coś na 
mlaskanie, bojowe proszki do prania itp., 
— są raczej w pogardzie. Ceny też nie li- 
"he. Osobiście nie kupię nic z tych tele­
wizyjnych „bubli”, nawet francuskich ży- 
etek do golenia (chociaż uznany jestem 
powszechnie za mężczyznę stuprocentowe­

go) ani też perfum, by mnie jakaś — taka 
obwąchiwała.

Przed wojną telewizji nie było. Każde 
dziecko wiedziało, że trzeba kupić pastę 
do butów z „zieloną żabą” , albo kawę „z 
młynkiem”, starsi — bielską wełnę na ub­
rania, buty „Bata” i cykorię „księdza 
Knajpa”. Reklamą była społeczna opinia, 
w towarach na rynku też wybór niema­
ły. Oczywiście, że telewizja musi na tym 
propagandowym hałasie zarobić, z tych 
klepanych reklam, to jej prawo. Skoro 
pieprz „Cayenne”, to lek znany ludzkości 
(na wszystko: na seks, porost włosów i 
wrzody żołądkowe), a broń gazowa „Gold 
Elektronik” skuteczna na teściową, to zai­
ste, mam wątpliwości odnośnie mojego 
wykształcenia i obawiam się, że bez ta­
kich leków i „armat” długo nie pożyję. 
Po prawdzie, to ja także się chwalę suk­
cesami mojej wnuczki, Anny.

A co w starożytnej mitologii? Toż to 
głośna reklama potężnych bogów. A nasza 
dawna szlachta, to same trusie były? 
A kobiety niezrównane, których wagę 
mierzy się perłami powyżej 60 kg. Cała 
nasza historia, to ciąg reklam narodowych. 
A nasi politycy? Sama mądrość, co woła 
głośno, głos podnosi na czele pochodu 
woła, wygłasza swoje racje, bo tak Biblia 
nakazuje.

Ale się zagalopowałem, z reklam prze­
skoczyłem na — mądrość. U nas straszne 
upały.

GERARD GÓRNICKI

Radiestezja nie jest manią
-  PRZEKONUJE JAWORSKI RADIESTETA JÓZEF KAJA
I Podobnie jak zwierzęta, zachowują się 
rośliny. Zdecydowana większość lepiej ro­
lnie na miejscach niezapromieniowanych, 
chociaż są również i takie, którym żyły 
Wodne odi owiadają i można powiedzieć, 
ie czują się na nich, jak „ryba w wodzie” . 
Są to różnego rodzaju porosty, glony i 
grzyby; spośród drzew: dęby, wierzby, iwy, 
klony, modrzewie i orzechy. Dlatego też 
najczęściej w te drzewa uderzają pioruny, 
co można łatwo sprawdzić, 
t Rzodkiew, czosnek, szczypiorek, cebula, 
fasola, rzepa, seler, rabarbar, pomidory 
'lubią rosnąć na żyle wodnej, dlatego do­
brze jest wiedzieć, jak one przebiegają 
przez działki.
s Z innych roślin jeszcze owies, lilak, 
'czarny bez, wilcza jagoda, powój, oset, po­
krzywa, naparstnica też lubią rosnąć na 
ścieku. Neutralizująco na strefy zapromie- 
hiowanie działają natomiast paproć, brzo­
za i wrzos, ale o tym napiszę dalej.

Wiele drzew i krzewów owocowych po­
radzonych na żyłach wodnych choruje na 
'raka. Drzewa takie słabo owocują, szyb­
ko usychają. Do drzew, które unikają żył, 
należą: czereśnia, wiśnia, brzoskwinia, mo- 
Sela, śliwa, grusza, jabłoń, oraz buk, jod­
ła, lipa, wiąz, sosna, kasztan, brzoza.

Jak więc widać z powyższego, oddzia­
ływanie żył wodnych ma bardzo duży 
Wpływ na życie w przyrodzie i przyroda 
sama daje sobie z tym radę.

Wróćmy jednak do naszego dnia pow­
szedniego. Nie tylko miejsce snu jest bar­
dzo ważne. Gdy nasze stanowisko pracy 
znajduje się nad żyłą wodną, możemy za­
obserwować: szybkie zmęczenie organiz­
mu, trudności w skupieniu i koncentracji 
uwagi; zwiększenie liczby błędów w wy­
konywanej pracy; rozdrażnienie i nerwo­
wość podczas wykonywania prostych 
■czynności.

Szczególnie niekorzystnie wpływa to na 
osoby pracujące stale w jednym miejscu, 
mające pracę siedzącą (księgowość, dyrek­
torzy, szwaczki).

Zatem promieniowanie cieku wodnego 
szkodzi, ale też, jak mawiają radiesteci, 
„od promieniowania żył wodnych nikt nie 
ginie na miejscu” . Czasami spotykamy oso­
by, które stwierdzają wprost, że im żadne 
promieniowanie nie jest w stanie zaszko­
dzić. Czy słusznie? Uruchomienie mecha­
nizmów autosugestii i świadome wmawia­
nie sobie, że oddziaływanie cieku wodne­
go nie jest szkodliwe, powoduje powsta­
wanie silnych blokad psychicznych, uod- 
parniających organizm na promieniowa­
nie. Nie należy jednak działania cieku ba­
gatelizować. Mobilizacja sił psychicznych 
organizmu nie likwiduje szkodliwego pro­
mieniowania, ale je osłabia lub neutrali­
zuje, przy pomocy innej formy energii.

Co więc robić, aby ustrzec się szkodli­
wego promieniowania żył wodnych? Już 
od najdawniejszych czasów ludzie szukali 
zdrowych terenów pod budowę domów 
mieszkalnych. Za zdrowe tereny uznawa­
no te, które leżały w miejscach suchych, 
nasłonecznionych, posiadających czystą 
wodę, ale za najważniejsze uznawano to, 
by na tych terenach ludzie, zwierzęta i 
rośliny nie chorowały, nie było wilgoci na 
ścianach i mury domów nie miały pękać.

Zapewne większość z nas wie z wielu 
przekazów historycznych, że w Chinach 
już od wielu tysiącleci nie wybuduje nikt 
domu bez zasięgnięcia opinii specjalisty. 
Jeżeli w czasie badań radiesteta wykryje, 
że plac budowy znajduje się nad żyłą 
wodną, lub też, jak to określają Chińczycy 
— nad „żyłą smoka”, wtedy po prostu nie 
przystępuje się do budowy, szukając placu 
„czystego”.

(cdn)

Maczugowiec
(dokończenie ze str. 1)

Kiwał więc urzędnik bez przekonania 
głową, rozkładał bezradnie ręce, dopatru­
jąc się w tym wszystkim podstępu.

— Co pan o tym kotle mówił?
— Jeden kocioł na liberciaku jest więk­

szy, niż na tym moim ostatnim motorow­
cu cała maszynownia. Jeden, a przecież 
w sumie jest ich trzy. Niech pan sobie 
to tylko wyobrazi! — przekonywał z za-' 
pałem.

— I pan woli te swoje trzy duże kotły 
od jednej, małej, czystej maszynowni. 
Nie mogę tego zrozumieć. A może wy coś 
na tym statku z tymi kotłami kombinuje­
cie?

— Jak Boga kocham — zaklinał się pe­
tent — o nic innego nie chodzi. Ja po pro­
stu znam się na tych kotłach i to wszy­
stko.

Rozmowy takie dobrze się kończyły, 'je­
żeli urzędnik dał się przekonać, jeżeli po­
dejrzliwość nie przysłoniła mu bystrości 
spojrzenia, gorzej jeżeli bywało odwrotnie.

Na nasz nowoczesny motorowiec z sied­
mioma dużymi cylindrami, czterema agre­
gatami i nowoczesną aparaturą chłodniczą 
do ładowni chłodzonej — zamustrował 
właśnie taki pierwszy mechanik, który 
pół wojny przepływał przy palenisku kot­
ła, a po wojnie awansował też na parow­
cach. Nic więc dziwnego, że kiedy zszedł 
na dół do odmalowanej, czystej jak łza, 
maszynowni, kompletnie zdębiał. Nie zna­
lazł żadnego kotła. Stanął oko w oko z 
techniką wręcz dla niego kosmiczną i po­
czuł się zupełnie zagubiony pośród dzie­
siątków nieznanych mu urządzeń, mano­
metrów, huku spalinowych silników i 
pomp, oraz olbrzymiej chłodni w oddziel­
nym przedziale maszynowym. Czym prę­
dzej udał się do kapitana.

— Panie kapitanie, ja jestem starym 
mechanikiem z parowców, takim co to po­
trafi młotem walnąć, gdzie trzeba i co się 
zna na kowalskiej pracy, ale coś takiego 
co ma pan tam na dole w maszynowni — 
to już nie dla mnie.

Kapitan zrozumiał na czym rzecz pole­
ga i poradził pójść do załogowego, ale 
tam mechanika odprawiono z kwitkiem, 
więc rad nie rad powrócił na statek. /

Brak orięntacji swojego przełożonego 
mechanicy przyjęli jednoznacznym okre­
śleniem — „maczugowiec”. Rzeczywiście, 
pierwszy mechanik nie umiał pokierować 
pracą, ani koniecznymi remontami w tak 
skomplikowanej dla niego maszynowni. 
Całość odpowiedzialności spadła na dru­
giego mechanika. Chief maszynowy, mimo 
woli, stał się pasażerem, a kierownikiem 
działu maszynowego jedynie od podpisy­
wania papierków. Każdego pracownika 
maszynowego, który przychodził do niego 
ze sprawami zawodowymi chętnie wysłu­
chiwał, ale na końcu i tak wysyłał do dru­
giego mechanika. Sam przestał w ogóle 
schodzić do maszyny. Nazwa więc „ma­
czugowiec” przylgnęła do niego na dobre, 
a podwładni patrzyli na niego z pobłażli­
wym uśmiechem.

Ogólne kpiny opanowały również mesę 
oficerską. Ciągle ktoś nawiązywał dostat­
ków parowych i wtedy o dziwo mechanik 
się ożywiał. Ten temat mu odpowiadał, 
czuł się w nim swojsko. Opowiadał o 
swojej pracy palacza na statkach podczas 
wojny w konwojach, o portach i przygo­
dach. (tóa

Ochmistrz statkowy, nie wiadomo dla­
czego, był najbardziej zajadły na Maczu­
gowca. Złośliwi mówili, że nie mógł znieść 
takiej sytuacji, że na statku jest ktoś, co 
jeszcze ma mniej do roboty niż on. Cho­
dził więc z różnymi papierkami po pod­
pis do chiefa z maszyny, jako że podpi­
sów na morzu, tak samo się dużo składa, 
jak i na lądzie, a może jeszcze więcej. 
Podpisywał więc pierwszy swoją reprezen­
tację, dni wolne, zakupy, spisy i inne pa­
pierki.

Bomba wybuchła, kiedy ochmistrz w 
drodze powrotnej do kraju, w Antwerpii, 
na żądanie zaliczki dewizowej ze strony 
pierwszego mechanika, powiedział:

— Przecież i tak nic nie robisz w ma­
szynie, zrzekłeś się więc wspaniałomyślnie 
zaliczki na moją korzyść, nic ci więc u 
mnie się nie należy.

— Jak to nie należy? — zapytał podnie­
sionym głosem.

— Zrzekłeś się przecież, nie pamiętasz?
— Jak to zrzekłem się?
— Zwyczajnie, na papierze, jak to się 

robi w finansach.
— Co tu będziesz mi za głupstwa wyga­

dywał, dawaj forsę, bo nie mam czasu na 
takie „bałakanie” . Spieszę się do miasta.

— Nie dam ci pieniędzy. Podpisałeś pa­
pier, nawet ze służbową pieczątką. Wszy­
stko gra, jak trzeba.

— No to pokaż! — zainteresował się 
Chief, uśmiechając się.

— Dobrze, ale musimy pójść do kapita­
na, gdyż papier leży u niego w kasie zde­
ponowany.

Poszli. Kapitan, wprowadzony we wszy­
stko, wyjął z pancernej kasy kartkę i za­
czął na głos czytać. Chief patrzył mu przez 
ramię z niedowierzaniem: „Ja były kowal, 
kinooperator objazdowy, palacz kotłowy 
przygarnięty z litości przez Polską Żeglu­
gę Morską i na zasadzie pomyłki awanso­
wany na pierwszego mechanika, ponieważ 
na statku i tak nic nie robię, bo się ńa 
niczym nie znam w maszynie, zrzekam Się 
należnego mi dodatku dewizowego na rzecz 
ochmistrza, co własnoręcznie złożonym 
podpisem potwierdzam. Zgadzam się też 
na wysłanie kopii pisma do działu płac 
przedsiębiorstwa” . Pod pismem widniał 
wyraźny podpis i pieczątka chiefa.

— No i co ty na to? — zapytał kapitan. 
Chief wziął do ręki papier. Obejrzał go 
dokładnie i jeszcze raz dla upewnienia za­
pytał:

— I ja ci to podpisałem?
— Sam widzisz — odpowiedział och­

mistrz.
— A niech was diabli z całym tym stat­

kiem wezmą. Zupełnie człowiek tu zgłu­
piał. Wypłacaj mi natychmiast forsę. Po 
tym rejsie schodzę i idę na parowiec, 
żebym w tej sprawie musiał pójść do sa­
mego naczelnego dyrektora. Ja tu na­
prawdę nie mam czego szukać. Jeszcze się 
tylko biedy napytam z takimi cwaniaka­
mi jak wy. Szkoda żeście w konwojach 
nie pływali — odwrócił się na pięcie i wy­
szedł.

Rzeczywiście po przypłynięciu do Szcze­
cina zszedł ze statku. Długo. jeszcze • pły- 
wał na parowcach, ciesząc się zupełnie 
dobrą opinią mechanika.

Sentyment u niektórych mechaników do 
parowców nie wygasł jeszcze do dzisiaj i 
jest to w zupełności zrozumiałe.

Eugeniusz A. Daszkowski 
ul. Anhellego 13 
71-037 Szczecin
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SKLEP
AUDIO-VIDEO i AGD

przy ul. Chrobrego 11

proponuje atrakcyjną formę
sprzedaży ratalnej

zmechanizowanego sprzętu 
gospodarstwa domowego 

oraz sprzętu RTV

Najniższe oprocentowanie! 
Sprzedaż ratalna bez poręczycieli!

Zapraszamy do zakupów
w naszym sklepie!

AGROHANDEL
PIOTROWICE 27

oferuje

SZNUREK DO PRAS

w fabrycznych 
cenach zbytu

S.A. D.efalin Świebodzice!

Chcesz mieć wieczną pamiątkę —

zadzwoń pod numer1 telefonu 
44-95

KRZYSZTOF BANIA
WIDEOFILMOWANIE:

chrzciny, komunie św., wesela 
i inne uroczystości

NOWO OTWARTY

SKLEP

z artykułami 
gospodarstwa domowego

UL. BARBARY 16

ZAPRASZA NA ZAKUPY  

TANIEJ PORCELANY

PRZEDSIĘBIORSTWO PRODUKCYJNO-HANDLOWO-USŁUGOWE

» L E G I O  NI ST A «
CZERWONAK k. POZNANIA ,

Oddział w Jaworze, ul. Chopina 7a

informuje o WIELKIEJ PRZECENIE

w SKLEPIE FIRMOWYM artykułów spożywczych od 30 do 50 procent 
oraz artykułów przemysłowych — 30 procent 

(w tym: dywany wełniane, wykładziny, kosmetyki)

OŚRODEK SPORTU i REKREACJI w JAWORZE 
O F E R U J E :

piknik na trawie a la „Łączka Myśliborska” w odosobnionym zakątku 
parku miejskiego, nieopodal basenu, wśród drzew i krzewów 
sposobność wypicia piwa lub drinka nad wodą, w ciszy i spokoju 
możliwość spożycia „szybkiego” posiłku (rano, w południe i wieczorem) 
na łonie przyrody, w klubie „U Jasia” nad basenem

POKOJE w HOTELIKU „U EWY” w cenie:
— 2-osobowy — 200 tys. zł za 1 dobą, za drugą 150 tys. zł, 

za 3 i następne — 100 tys. zł
— 3-osobowy — 250 tys. zł za 1 dobę, za drugą — 200 tys. zł, 

za 3 i następne 150 tys. zł,
— apartament — 300 tys. zł za dobę

ZAPRASZAMY!

URZĄD MIEJSKI W JAWORZE

OGŁASZA PRZETARG OFERTOWY 
na wykonanie następujących prac:

1. Przedszkole nr 2, ul. Piłsudskiego 14, w Jaworze:
— malowanie sal do zajęć (materiał inwestora),
— remont elewacji wraz z robotami dekarskimi i blacharskimi (farby in­

westora).
2. Obiekty budowlane w rejonie ulic Gagarina, Wieniawskeigo i Starojawor- 

skiej w Jaworze:
— wykonanie linii kablowej nn zasilającej istniejące obiekty (dokumentacja 

techniczna do wglądu w pok. nr 2 tut. Urzędu).

Oferty należy składać w Urzędzie Miejskim w Jaworze, pok. nr 2, wraz z za­
łączonymi kalkulacjami stawki godzinowej w terminie siedmiu dni od daty 

ukazania się ogłoszenia. Urząd Miejski w Jaworze zastrzega ,sobie prawo 
wyboru oferenta, jak również prawo unieważnienia przetargu bez podania

przyczyn.

W EST1

I W a s z e  

Ewentualne 
S t r a t y  

W e sT  a
Msekuruje

Zakład Ubezpieczeń „W ESTA” S.A.

uprzejmie informuje swoich Klientów 
że autoryzacją zostały objęte niżej wymienione placówki 

WESTY-MEDICAL:
lek. med. MARIA KORYS — neurolog 

łjt lek. med. JERZY KORYS •— ginekolog 
#• lek. med. KRZYSZTOF GOSCIŃSKI — okulista 
Ąk lek. med. RYSZARD SROKA — laryngolog 
łjt mgr far. JADWIGA CHEŁCHOWSKA — Apteka „Piast”
•łjt mgr farm. TATIANA WAGNERIS — Apteka „Pod Złotym Wężem” 
łjt mgr biologii ELŻBIETA KEPPER-ZIELlNSKA — Laboratorium Analityki 

Medycznej
■łfc ZKiMR — Laboratorium Analityki Medycznej

Autoryzacją objęte są też niżej wymienione warsztaty 
naprawy samochodów:

O  p. ZBIGNIEW JARZĄB, ul. Myśliborska, od 1.09.92 r.
9  p.p. IZABELLA i WIESŁAW RYBKA, ul. Cukrownicza, od 1.07.92 r.
©  p. MARIUSZ CHEŁCHOWSKI, ul. Starojaworska, od 1.08.92 r.

ZU „WESTA” S.A. proponuje i poleca nowe, bardzo korzystne ubezpieczenia 
mieszkań, mienia w transporcie, grupowe ubezpieczenia rodzinne 

od następstw nieszczęśliwych wypadków.
UWAGA! SPECJALNA OFERTA UBEZPIECZEŃ GRUPOWYCH 

DLA SZKOL I ZAKŁADÓW PRACY

Wszystkich chętnych zapraszamy!
Jawor, ul. Piłsudskiego 11, tel. i fax 22-89

OGŁOSZENIA drobne

LOKALE

Zamienię mieszkanie z większego na 
mniejsze. Tel. 40-58, po godz. 20.

Kupię lub wydzierżawię mały sklep. 
Ul. Norwida 15.

NIERUCHOMOŚCI

Tanio sprzedam rozpoczętą budowę 
domku jednorodzinnego, wolno stojącego, 
w Bielawie. Wiadomość: Pieszyce, woj. 
wałbrzyskie, tel. 505.

MOTORYZACYJNE

Zamienię garaż własnościowy przy ul. 
Berlinga na podobny przy ul. Limanow­
skiego (obok Przyrzecza). Wiadomość: ul. 
Sikorskiego 4d /l. yriTw- • ;■ - -f-,

Sprzedam garaż przy ulv Berlinga. Tele­
fon 43-74, po godz. 16.

Sprzedam tanio Zuka. Ul. Sporna 27.

Sprzedam Mercedesa 200D, rok produk­
cji 1980, w całości lub na części. Ul. Sta­
rojaworska 113.

Sprzedam Renault 11 — diesel, rocznik 
1985/86, bardzo oszczędny, kolor złoty me­
talik. Paszowice 139, lub Czernica 25.

Sprzedam silnik do „Bąka”, 7 kw. Wia­
domość: Snowidza 52.

USŁUGI

Gabinet prywatny — lek. neurolog Ire­
na Totczyk, przyjmuje w poniedziałki i 
czwartki, w godz. od 16 do 5.7, w Przycho­
dni Rejonowej w Jaworze, ul. Piłsudskie­
go.

ZALUZJE! Poziome, pionowe,, markizy 
sklepowe — szwedzkie, remonty, na raty. 
Telefon 33-52.

Wszystkim, którzy uczestniczyli 
w ostatniej drodze

ś.p. STANISŁAWA HULA
serdeczne podziękowania 

składa
RODZINA

' UWAGA ROLNICY!

Gospodarstwo Rolne 

- RYSZARD PALLACH -
KLACZ YN A 109

KUPUJE

byczki czerwono-białe
po atrakcyjnych cenach

o wadze od 200 do 340 kg

Transport własny

Dostawa i montaż junkersów i piseów 
gazowych c.o. „Swiebodzickich” , naprswa 
wszystkich typów, roczna gwarancja. TJlia 
ca Wieniawskiego 8a/3, tel. grzecznościom 
wy 44-84 po godz. 16.

ZAKŁAD BETONIARSKI w Piotrowj-J 
cach (koło szkoiy) produkuje: pustaki Al­
fa, bloczki betonowe, płyty WPS, kręgi,, 
przepusty, obrzeża, krawężniki, płytki oho-; 
dnikowe. Zakład świadczy usług) tran­
sportowe. Telefon w Jaworze 30-68, wie., 
czorem.

Malowanie, tapetowanie. Tel. grzeczno! 
ściowy 33-28, lub ul. Rapackiego 19c/l,j

Wideofilmowanie. Gniewków 9a.

Wideofilmowanie. Wysoka jakość. KońJ 
kurencyjne ceny. Tel. 47-19.

Krawiectwo damskie lekkie i dziecięca 
zaprasza codziennie w godz. 10—18, Graj 
nowice 5, gmina Wądroże Wielkie.

ROŻNE

Sprzedam komplet wypoczynkowy. Uli 
Jasna 4a/7.

Sprzedam jałówkę wysokocielną, „z pa. 
pierami”, z dobrego bydła. Luboradz ?0.|

Obligacje. Telefon 45-39.

Koleżance ANNIE BACZMANSKIEJ 
wyrazy najgłębszego współczucia 

z powodu śmierci

O J C A
Leonarda Kmieciaka

skiadają koleżanki i koledzy 
z Urzędu Rejonowego w Legnicy 

i Rejonowego Biura Pracy 
w Jaworze



ZARZĄD MIASTA JAWORA

posiada nieruchomość do sprzedaży 
w drodze bezprzetargowej

Działka nr 336, o pow. 312 m2, położona w Jaworze przy ul. Witosa la, 
przeznaczona na działalność handlowo-usługową. Cena nieruchomości wynosi 

350 min zł. Wyżej wymieniona nieruchomość zabudowana jest budynkiem 
dwukondygnacyjnym (była hydroforownia) o kubaturze 815 m3.

Oferty o nabycie nieruchomości należy składać w terminie do 28 sierpnia br. 
w Urzędzie Miejskim w Jaworze, Rynek 1. Bliższych informacji udziela 
.Wydział Geodezji, Gospodarki Gruntami i Rolnictwa Urzędu Miejskiego 

(pokój nr 24), teł. 20-21 wewn. 30.

ZARZĄD MIASTA JA WORA 
OGŁASZA II PRZETARG NIEOGRANICZONY

na sprzedaż działek budowlanych przeznaczonych spod budownictwo 
jednorodzinne, położonych w Jaworze.

Przeznaczenie każdej działki: zabudowa wolno stojąca.
. Cena wywoławcza każdej działki: 38 000 000 złotych.

1. Nr działki 665, pow. 585 m2, ul. Myśliborska 11
2. Nr działki 666, pow. 585 m2, ul. Myśliborska 13
3. Nr działki 667, pow. 585 m2, ul. Myśliborska 15
4. Nr działki 668, pow. 585 m2, ul. Myśliborska 17. ^  ____

Przetarg odbędzie się 13 sierpnia br. o godz. 11 w siedzibie Urzędu Miejskie­
go, sala nr 20. Przystępujący do przetargu zobowiązani są do wpłacenia

wadium, na określoną działkę w wysokości 20 procent ceny wywoławczej, 
najpóźniej w dniu przetargu do godz. 10 w kasie Urzędu Miasta, lub na 
konto Urzędu Miejskiego w Jaworze Nr 39651-749-224 PKO BP Jawor. , 

Szczegółowych informacji udziela Wydział Geodezji, Gospodarki Gruntami 
i Rolnictwa (pokój nr 24), teł. 20-21 wewn. 30. Organizator zastrzega sobie 

prawo unieważnienia przetargu w całości lub w części bez podania przyczyn.

Przedsiębiorstwo
Usługowo-Produkcyjno-Handlowe

„BAZMONT”
Spółka z o.o.

ul. Rapackiego 14 (d. POM) 
59-400 Jawor, telefon 20-94

INFORMUJE
że od 1 lipca 1992 roku

rozpoczęło działalność 
w zakresie:
% budowy nowych stacji paliw 

I #  remontów baz paliw: czyszczenie 
i legalizacja zbiorników paliwo­
wych; wymiana, naprawa . ega- 
lizacja dystrybutorów 

j 1)1 usług transportowych i sprzęto­
wych

Zapraszamy!

APTEKA „ P I A S T ”
przy ul. Moniuszki

jest nieczynna
od 25 lipca do 8 sierpnia 1992 r.

Przepraszamy!

GEOMETK

2 sierpnia br.
^ w godz. 10— 18

w MUZEUM REGIONALNYM 
(kościół) w Jaworze

ODBĘDZIE SIĘ
GIEŁDA MINERAŁÓW

organizowana Wspólnie 
ze zbieraczami Francji
Z A P R A S Z A M Y !

PTMZ „Ziemia Jaworska”

59-400 Jawor, ul. Legnicka 12a 
telefon 22-57

oferuje usługi:
\ łjt doradztwo geodezyjne, 

budowlane i projektowe 
% wszelkie prace geodezyjne 

łjt prace budowlano- 
-projektowe 
#  ksero

Artykuły elektryczne

wSo Tk s
JAWOR, UL. ZAMKOWA 5

OFERUJE:
— żarówki, świetlówki

— osprzęt elektroinstalacyjny 
— przewody

— wyłączniki, styczniki 
— skrzynki bezpieczni­

kowe
UWAGA!

Dla firm sprzedaż bez podatku 
obrotowego

INFORMUJĘ PT PACJENTKI

o przeniesieniu 
Gabinetu Lekarskiego

Nowy adres:

Jawor, ul. Armii Krajowej 11
(dawna: Świerczewskiego)

Gabinet jest czynny: 
w poniedziałki, środy i piątki 

od godz. 16

Adam Szczepański
specjalista ginekolog, położnik 

Telefon 28-81

SKLEP
OGRODNICZO-NASIENNY
Jawor, pl. Wolności 25, tel. 27-31

FIRMA „0BAX“
Jawor, ul. Chopina 2a, tel. 32-89

zaprasza i oferuje:
-  folie termokurczliwe
-  folie aluminiowe
-  woreczki foliowe w różnych roz­

miarach
-  torby, reklamówki, worki na 

śmieci
-  gąbki, zmywaki, formy ALU, 

filtry do kawy

i wszystkie wyroby produkowane 
przez znaną niemiecką firmę 

PACLAN

PACLAN jest tu!

o f e r u j e :

— narzędzia ogrodnicze
— drabiny
— środki chemiczne w małych 

i dużych opakowaniach
— środki piorące
— nawozy dolistne i doglebowe
— opryskiwacze
— węże ogrodnicze
— ręczne pielniko-obsypniki
— wyroby z tworzyw sztucznych
— siatki ogrodzeniowe
— ziemię torfową i kwiatową
— węgiel drzewny i zapalniczki 

do grilla

Zapraszamy!

Hurtownia-Sklep 
„ON TOUR”

w Jaworze, ul. Kuzienicza 9 (STW)

oferuje
po cenach hurtowych 

i detalicznych:

— chemiczne środki amerykańskich 
firm do szybkiej naprawy samo­
chodów

— kosmetyki samochodowe
— kleje, spoiwa, uszczelniacze w 

pełnym asortymencie’
— szpachlówki i lakiery samochodo-
, we
— świece zapłonowe, filtry oleju, 

paliwa i powietrza, paski klino­
we i rozrządu firmy Bosch.

ZAPRASZAMY 
w godz. 8—16, soboty 8—14

OOO9O998O9O89QA8Q&998<K>OO90O

Przedsiębiorstwo Transportu i Maszyn Drogowych
JAWOR, UL. SZPITALNA 7, telefon 20-71

OGŁASZA PRZETARG na:

1. Samochód Star 200S, nr rej. LGA-750B, rok prod. 1987, cena wywoław­
cza 30 min złotych

2. Samochód Star A-200, nr rej. LGX-733A, rok prod. 1988, cena wywoław­
cza 30 min złotych

3. Samochód Star 3W-200, nr rej. JGI-240N, rok bud. 1987, cena wywoław­
cza 30 min złotych

4. Samochód Star 3W-200, nr rej. LGU-917A, rok prod. 1987, cena wywoław­
cza 30 min złotych

5. Samochód Star 200S, nr rej. JGI-154C, rok prod. 1984, cena wywoław­
cza 30 min złotych

6. Samochód Żuk A-13B, nr rej. LGO-213C, rok. prod. 1986, cena wywoław­
cza 10 min złotych.

•1
Przetarg odbędzie się siódmego dnia od daty ogłoszenia. Obowiązek 10-pro- 

centowego- wodium. Zastrzegamy sobie prawo unieważnienia przetargu 
bez podania przyczyn.

ZAPRASZAMY DO KSIĘGARNI

„ W I E D Z A ”
os. Piastowskie —  ul. Muzyczna 8 

Prowadzimy sprzedaż podręczników szkolnych

SZYLDY, REKLAMY, NAPISY, 
USŁUGI PLASTYCZNE, 

DEKORACJE,
TABLICE REKLAMOWE, 

PROJEKTY
REKLAMY NA SAMOCHODACH 

poleca

Agencja Reklamowa 
„MARKER” s.c.

Jawor, ul. Kwiatowa 30 
tel. 33-65, 24-94

O k a z j a !  

TANI CUKIER 

z dostawą do domu
w workach 50 kg 

cena 5600 zł za 1 kg

ZAMÓWIENIA: tel. 21-05

lirocownio. 
Projektowa

fMGR INZ. ARCHITEKT!
Kn @r ze j  m a c i e j s w s k
1INŻ. K®NSTRUKT«K 
TERESA LESNUK



CZWARTEK —  30 lipea

program I

8.00 Dzień dobry
9.00 Wiadomości
9.10 Kino teleferii: „W piątą stronę świa 

ta” (5) serial prod. polskiej
10.00 Barcelona ’92 — pływanie, strzela­

nie, boks
ok. 12.00 Wiadomości (w przerwie)
15.45 Żagle ’92
16.05 „Gruby” (4) serial prod. polskiej
16.40 Teleexpress
17.00 Barcelona ’92 — pływanie, zapasy, 

boks
19.00 Wieczorynka
19.30 Wiadomości
20.10 „Zawód policjant” (5) serial USA
21.00 Barcelona ’92 — gimnastyka, boks, 

judo, szermierka
ok. 22.30 (w przerwie) Wiadomości

program I I ____________

7.30 Panorama
7.40 Przeboje MTV
8.00 Telewizja Wrocław
8.30 „Nowe przygody He-Mana” serial
8.55 „Pokolenia” serial USA
9.15 „Gospodarka USA” serial dokum.

16.30 Panorama
16.40 „Ucieczka” reportaż
17.00 Ulica Sezamkowa
18.00 Fakty
18.30 „Pokolenia” serial USA
18.55 Europuzzle (powt.)
19.00 Barcelona’92 — pływanie, podno­

szenie ciężarów, gimnastyka
21.00 Panorama
21.30 Bez znieczulenia
21.55 „Zemsta” film USA
23.10 25 rocznica śmierci A. Wata
23.30 Międzynarodowy Festiwal Muzyki 

Cerkiewnej
24.00 Panorama

PIĄTEK —  31 lipea

program I

8.00 Dzień dobry
9.00 Wiadomości
9.10 Teleferie: Interpodwórko 5, 10, 15 

oraz „Zoom” film prod. francuskiej
10.00 Barcelona ’92 — pływanie, lekka 

atletyka, boks
ok. 12.00 (w przerwie) Wiadomości
16.05 „Gruby” (5) serial tp
16.40 Teleexpress
17.00 Barcelona ’92 — boks, strzelanie, 

pływanie
19.00 Wieczorynka
19.30 Wiadomości
20.05 „Dzień czwarty” film prod. polskiej
21.30 Barcelona ’92 — podnoszenie cięża­

rów, judo, kolarstwo torowe, szer­
mierka, boks, koszykówka mężczyzn

ok. 22.30 (w przerwie) Wiadomości
program II

7.30 Panorama
7.40 Przeboje MTV
8.00 Telewizja Wrocław
8.30 „Przygody supermana” serial anim.
8.55 „Pokolenia” serial USA
9.15 „Gospodarka USA” serial dok.

16.30 Panorama
16.40 Benny Hill
17.10 Festiwal Piosenki Dziecięcej
17.40 Ad vocem
18.00 Fakty
19.00 Barcelona ’92 — pływanie, lekka 

atletyka, gimnastyka, boks
21.00 Panorama
21.30 „Zakład o stówę” komedia obyczaj, 

prod. USA
22.45 Benny Hill
23.15 Rivenalia ’92 — przegląd kabareto­

wy
24.00 Panorama
0.10 „Modliszki” (1) film fab. produkcji 

angielskiej (2-częściowy) 64 min.

SOBOTA —  1 sierpnia

program I

7.35 Wieści
7.55 Wszystko o działce
8.10 Rynek-Agro
8.35 „Desant” (2) widowisko publicyst.
9.00 Wiadomości
9.10 Ziarno
9.35 Wald Disney przedstawia: „Kacze 

opowieści” i „Najbogatszy kot 
świata”

10.55 Magazyn 60/90
11.25 Wędrówki dalekie i bliskie
12.00 Wiadomości
12.10 „Kroniki Powstania Warszawskie­

go” film dokumentalny
13.10 Powstanie Warszawskie po latach
13.55 „Domek na prerii” (7) serial USA
14.45 Z archiwum teatru telewizji: „Dwie

blizny” Aleksandra Fredro
16.00 Barcelona ’92 — l.a. start do mara­

tonu, skoki do wody, kajaki slalom
ok. 17.00 Teleexpress (w przerwie)

6 —  Gazeta Jaworska

Program telewizyjny program II

18.40 Małe wiadomości DD
18.50 Dobranocka
19.10 Wiadomości
19.50 Barcelona ’92 — l.a. finał 100 m 

mężczyzn, maraton kobiet, podnosze­
nie ciężarów

21.00 „Wielkie drzewa” western USA
22.30 Barcelona’92 — boks, gimnastyka, 

szermierka
ok. 23.00 Wiadomości (w przerwie)

program II

7.30 Panorama
7.35 Wojskowy program publicystyczny
8.00 Halo lato
8.10 „Mała księżniczka” serial animow.
8.35 Lalamido, czyli porykiwania szar- 

pidrutów
9.05 Auto-magazyn
9.35 Halo lato
9.40 Program w jęz. migowym

10.00 Róbta co chceta
10.20 Magazyn przechodnia
10.30 Barcelona’92 — wioślarstwo, l.a., 

kajaki slalom
13.00 Zwierzęta świata
13.25 Halo lato
13.40 PKF
13.50 „Między Limpopo i Wisłą” film dok.
14.25 Notowania mini listy przebojów
14.40 „Ostatni skok gangu Olsena” ko­

media prod. duńskiej
16.25 Losowanie Totalizatora
16.30 Panorama
16.40 „Rodzinny bumerang” (9) serial
17.10 Halo lato — „Co jest grane?" —

quiz filmowy
17.20 Za chwilę dalszy ciąg programu
17.40 Halo lato — Co to?, kto to?
18.30 „Z panią balonem nad Barceloną” 

recital Andrzeja Rosiewicza
19.00 Barcelona ’92 — l.a., boks
19.50 Halo lato
20.00 „Edward i jego córki” (5) serial fr.
21.00 Panorama
21.25 Słowo na niedzielę
21.30 Barcelona ’92 — l.a., gimnastyka ko­

biet, judo
22.30 „Szare szeregi” film dokumentalny
22.50 Wiersze Baczyńskiego
23.20 Halo lato
23.00 „37,2 stopnia Celsjusza — rano w 

Barcelonie” impresja filmowo-muz.
24.00 Panorama
0.10 „Modliszki” (2, ost.) film ang.

(60 min.)

NIEDZIELA —  2 sierpnia

program I

8.00 Rolnictwo na świecie
8.15 Przystanki codzienności
8.35 Notowania
9.00 Kino teleferii: „Wyspa skarbów” (1)

10.45 Kartki z podróży
11.40 Telewizyjny koncert życzeń
12.20 Tydzień
13.00 Wakacyjny koncert życzeń tęczo­

wego music-boxu
13.30 Raport
13.50 Alfabet komediantów — Piotr 

Fronczewski
14.30 Schulz w Krakowie ,
14.50 Standardy jazzowe
15.20 Pieprz i wanilia
16.00 Rhytmick
16.40 Teleexpress
17.00 Barcelona’92 — boks, kajaki, luki, 

strzelanie, żagle
19.00 Wieczorynka
19.30 Wiadomości
20.10 „Zawsze się znajdzie jakaś robota” 

(1) 5-odcinkowy serial prod. fran.
21.00 Pub — gabinet cieni
21.30 Barcelona ’92 — l.a. finały, podno­

szenie ciężarów, judo, gimnastyka, 
szermierka, boks, koszykówka m.

program II

PONIEDZIAŁEK —  3 sierpnia

7.30 Panorama
7.40 przeboje MTV
8.00 Telewizja Wrocław
8.30 „Kapitan Planeta i planetarianie”
8.55 „Pokolenia” seriai USA
9.15 Teleklinika A. Kaszzpirowskiego 

(o zaburzeniach snu)
16.30 Panorama
16.40 Moja wiara
17.00 Ulica Sezamkowa
18.00 Fakty
18.30 „Pokolenia” serial USA
18.55 Europuzzle
19.00 Barcelona’92 — boks ćwierćfinały, 

podnoszenie ciężarów, hippika
21.00 Panorama
21.30 „Kogel-mogel” komedia obyczajoi 

prod. polskiej
23.10 Powrót Józefa Hofmana
23.30 Teleklinika A. Kaszpirowskiego
24.00 Panorama

program I

11.00 Barcelona ’92 — kajaki, l.a., tenis 
stołowy, boks

ok. 12.00 Wiadomości (w przerwie)
15.45 Teleferie z Luzem
16.40 Teleexpress
17.00 Barcelona ’92 — l.a. finały, skoki do 

wody finał kobiet, hippika, łuczni- 
otwo, boks ćwierćfinały

19.00 Wieczorynka
19.30 Wiadomości
20.10 Teatr telewizji: „Jesienny wieczór” 

Friedricha Diirrenmatta
21.10 Rozmowy z Nikodemem
21.30 Barcelona ’92 — l.a. finały, boks 

ćwierćfinały, podnoszenie ciężarów, 
żagle finały

ok. 22.30 Wiadomości (w przerwie)
0.30 Poezja na dobranoc

ŚRODA —  5 sierpnia

program I

progra II
8.00 Dzień dobry
9.00 Wiadomości
9.10 Teleferie: „Camel Trophy na KasMj 

bach” oraz „Przygody psa Cywila”]*
10.00 „Pod jednym dachem” serial
10.40 Reportaż o Janie Berpasiewiczu, 'm 

rzeźbiarzu z Gór Świętokrzyskich*
11.00 Barcelona’92 — kajaki, l.a., hippijl 

ka ujeżdżanie, tenis stołowy
ok. 12.00 Wiadomości (w przerwie)
16.05 „Gruby” serial tp
16.40 Teleexpress
17.00 Barcelona ’92 — l.a. finały, hippika
19.00 Wieczorynka
19.30 Wiadomości
20.10 Koncert zespołu „Big Ceuntry” J
20.55 Barcelona ’92 — l.a. finały, hippika
19.00 Wieczorynka
19.30 Wiadomości
20.10 Koncert zespołu „Big Ceuntry” j®
20.55 Barcelona ’92 — l.a. finały, szernMI 

ka, baseball
ok. 22.30 Wiadomości (w przerwie)
1.30 Poezja na dobranoc

16.30 Panorama
16.40 Ojczyzna — polszczyzna
17.00 Ulica Sezamkowa
18.00 Fakty
18.30 „Pokolenia” serial USA
19.00 Barcelona ’92 — l.a. finały, hippika 

ujeżdżanie, boks ćwierćfinały
21.00 Panorama
21.30 Reporterzy Dwójki przedstawiają
22.00 „Bohaterowie” (3) serial ang.-austr.
22.55 „Wybór” film o K.K. Baczyńskim x
23.25 „Melduję” film dokum. o pierw­

szych dniach w wyzwolonym Kra­
kowie

24.00 Panorama

WTOREK —  4 sierpnia

progran

8.05 „Dynastia” serial USA
9.00 Wiadomości
9.10 Teleferie: Kolorowe lato oraz „Ra­

mona” (4) film kanad.
10.05 Dzień dobry
10.30 Barcelona ’92 — kajaki, tenis stoło­

wy, łucznictwo, badminton finały
ok. 12.00 Wiadomości (w przerwie)
16.05 „Gruby” (4) serial tp
16.40 Teleexpress
17.00 Barcelona ’92 — hippika, skoki do 

wody z wieży, boks ćwierćfinały
19.00 Wieczorynka
19.30 Wiadomości
20.10 „Dynastia” serial USA
21.00 Jesteście skazani, ale nie potępieni
21.30 Barcelona ’92 — boks ćwierćfinały, 

szermierka finał floretu kobiet, ko­
szykówka mężczyzn

ok. 22.30 Wiadomości (w przerwie)
0.30 Poezja na dobranoc

_________________ program 11_____

7.30 Panorama
7.40 Przeboje MTV
8.00 Telewizja Wrocław
8.30 „Piłkarze” (8) serial animowany j
8.55 .Pokolenia” serial USA

16.30 Panorama
16.40 Zwiedzisz w jednym dniu
16.55 Losowanie Totalizatora
17.00 Ulica Sezamkowa
18.00 Fakty
18.30 „Pokolenia” serial USA
18.55 Barcelona ’92 — l.a. finały, zapasy] 

w stylu wolnym
21.00 Panorama
21.30 Ekspres reporterów
22.00 „Odlecieć stąd” (6) serial USA 1
22.45 Przegląd kronik filmowych
23.10 Legendy filmu: Marlyn Monroe f
24.00 Panorama

7.30 Przegląd tygodnia dla niesłyszących
8.00 Film dla niesłyszących
8.55 Słowo na niedzielę dla niesłyszących
9.00 „Świat jest jeden” (3)
9.30 Telewizja Wrocław

10.30 Barcelona ’92 — kolarstwo ind. m„ 
wioślarstwo, l.a., boks

14.30 „Droga ku wojnie” (3) serial dok. 
15.25 Halo lato
15.30 Godziną z Hanną Barberą
16.30 Panorama
16.40 „Rodzinny bumerang” (10) serial 
17.10 Halo lato — Co jest grane?
17.15 Japońskie spotkania z balladą 
17.55 Halo lato
18.00 „Alternatywy 4” (5) serial tp
19.00 Barcelona’92 — l.a., boks, skoki do 

wody
21.30 Panorama
22.00 „Baja Oklahoma” film ohyicawjowy 

prod. USA
23.40 Recital Joli Kaczmarek 
24.98 Panorama
9.10 Hale lata — Ernest Wampir

FiRM F) P R O D U K C V J N O - H R N D L O L U O - U S t U G O U L I fl ;
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Bezpośredni im porter artykułów  szkolnych 
i biurowych niem ieckiej firm y

59-400 JAWOR, UL. KUZIENNICZA 9, tel. i fax 20-03

S k l a p  fot r m  o u t i f
Jawor, ul. Staromiejska 3 

czynny od godz. 10 do 18, w soboty od 10 do 14
N IE  W „P O L L E N IE "  —  N IE  W E W E N IE ”

— SPRZĘT BIUROWY W .JENTRA-PEZIĘ '

ZAKŁAD USŁUG GEODEZYJNYCH

s.c.
59-400 JAWOR, UL. ZAMKOWA 1, TEL. 32-80

OFERUJE:
aa wytyczanie i pomiary powykonawcze budowli i sieci uzbrojenia 

B  wskazania granic i podziały nieruchomości 
y  pomiary sytuacyjno-wysokościowe

IO inne usługi geodezyjne (np. kubaturowe opisy nieruchomości) 
H  reprodukcje na ozalidzie (do formatu A-l, diazo)



Słowo dla każdego
Albowiem z niego i przez niego, i ku 

niemu jest wszystko; jemu niech będzie 
chwała na wieki.

List do Rzymian 11, 36.

W kogo wierzysz? W Boga? Z pewno­
ścią! Ale czy inni, którzy nie są chrześci­
janami nie mówią podobnie? Czy wielu 
nie mówi: wierzę w Boga, lecz w głębi 
duszy myślą: ale nigdy nie ma nic pewne­
go!? Dla wielu ludzi Bóg pozostaje tylko 
pojęciem!

Biblia świadczy o Bogu, który posiada 
jasny, wyrazisty obraz. Nie jesteśmy w 
stanie w  pełni pojąć tego obrazu, bowiem 
nigdy nie zrozumieliśmy: jak jeden Bóg 
może istnieć w trzech osobach.

Bóg jest Ojcem, który ma Syna — Je­
zusa. Jest Bogiem, który stworzył świat, 
rządzi nim i zachowuje go. W swoim cza­
sie będzie go sądził według swojego pra­
wa.

Bóg ukazuje swój obraz jako Syn, Jezus 
Chrystus. Stał się człowiekiem. Swoją 
śmiercią na krzyżu wstawił się za nasze 
winy. Zmartwychwstał i znowu przyjdzie 
na ziemię, aby sądzić żywych i umarłych.

Bóg ukazuje swój obraz, jako ten, który 
nie jest daleko, lecz żyje w nas przez Du­
cha Świętego. Pokrzepia nasze serca, od­
nawia nas, przez Niego rodzi się w nas 
wiara. Trójjedyny Bóg jest Bogiem, który 
wychodzi naprzeciw tym, którzy pozwala­
ją się Mu znaleźć.

Jemu niech będzie chwała na wieki!

Ogłoszenia
parafialne
PARAFIA Sw. MARCINA

Msze św. w niedzielę: 7.00, 8.30, 0.45 (dla 
młodzieży). 11.00 (dla dzieci), 12.19 (suma), 
17.30 (nieszpory), 18.00. W dni powaaednle: 
msze św. 6.30, 7.00, 18.00.

Kancelaria parafialna przy kościała czyn­
na jest w dni powszednia w godz. 10—12 
i 16—17.

PARAFIA MIŁOSIERDZIA BOZROO 
NA PRZYRZECZU

Kancelaria czynna w każdy wtarak,
środę i sobotę od godz. 17.

Porządek nabożeństw w niedzielę:

Kościół Miłosierdzia Bożego

7.00 (godzinki), msze św.: 7.30, 0.00,
10,30, 12.00 (szkolna), 18.30 (nieszpory), 10.00 
W tygodniu msze św. 7.00 i 19.00.

Kościół św. Maksymiliana

Msze św. w niedzielę — godz. 9 i 10.30.

ZAPOWIEDZI PRZEDŚLUBNE

JACEK WOŁYNIEC z Jawora
i MAŁGORZATA NIERADKA z Jawora

*

W 29 numerze wkradł się błąd w imie­
niu. Powinno być:

KRZYSZTOF BOBERDA z Marcinowic
i MARIOLA NA WOLSKA z Jawora

a nie jak podaliśmy Maria. Przepraszamy!

DZIECI URODZONE W JAWORZE
— DANIEL MATEUSZ SLESICKI

ur. 25.06.92, s. Jarosława i Katarzyny

a nie, jak podaliśmy w poprzednim nu­
merze. Przepraszamy Danielka za błąd.

SKLEP FIRM OW Y

JAWOR. UL. L BO NICKA Z
(obok jubileira)

dla dorosłych 1 dla dzieci 
DO ZABAWY I ŻARTÓW 

BARDZO TANU 
ZABAWKI I FIGLA

RaprasMMyl

Wieść gminna niesie...Z BOLKOWA

Dla dzieci zamieszkałych na terenie 
gminy, zorganizowany został w mieście 
obóz wypoczynkowy. Za trwający dwa 
tygodnie turnus rodzice płacą jedynie 
100 tysięcy złotych, a pozostałą część ko­
sztów pokrywa Urząd Gminy i Miasta. 
Pomysłodawcami i organizatorami tej 
akcji są UGiM, Dom Kultury oraz ZHP w 
Bolkowie. Dzieci będą mogły odpoczywać 
w tej formie do końca sierpnia.

*

Władze gminy wystąpiły z ciekawą ini­
cjatywą: od 1 lipca do końca roku istnie­
je możliwość nabywania nieruchomości w 
drodze bezprzetargowej, na następujących 
zasadach:

— przy sprzedaży ratalnej, pierwsza wpła­
ta wynosi 20 procent ceny, płatnej do dnia 
zawarcia umowy notarialnej. Pozostała 
kwota rozłożona może być na roczne raty, 
płatne bądź przez okres od 6 do 10 lat 
(odsetki wynoszą 10 procent w stosunku 
rocznym), bądź przez okres od 5 lat (od­
setki 5 procent). Istotne jest to, iż opro­
centowanie nie ulega zmianom przez cały 
okres spłaty należności;

— przy jednorazowej zapłacie za naby­
waną nieruchomość udzielona będzie bo­
nifikata w wysokości 40 procent ceny nie­
ruchomości.

*

Rada Zatrudnienia przy Rejonowym 
Biurze Pracy w Kamiennej Górze przyzna­
ła gminie Bolków 90 milionów złotych na 
finansowanie robót publicznych. Środki 
te będą wykorzystywane przy budowie 
sieci wodociągowej dla miasta (w związ­
ku z realizacją nowego ujęcia wody pit­
nej).

*

Jak się dowiadujemy, podobnie jak w 
ubiegłym roku, nie zawitają do Bolkowa 
aktorzy występujący w ramach Między­
narodowego Festiwalu Teatrów Ulicz­
nych. Kłopoty finansowe gminy pozbawi­
ły mieszkańców (i nie tylko) tej nieby­
wałej atrakcji. Zabrakło 15 milionów zło­
tych — taki był bowiem koszt organizacji 
imprezy.

*

Park w Bolkowie zmieni swoje oblicze. 
Mimo chwilowego zaniechania prowadzo­
nych tam prac, w najbliższej przyszłości 
zostaną one podjęte na nowo. W pierw­
szej kolejności wykarczowane zostaną 
krzaki; na inne prace na razie brak 
środków.

*

Handel prowadzony przy ulicy Jawor­
skiej zostanie przeniesiony na odpowiednio 
już przystosowany plac przy ulicy Nie­
podległości. Nastąpi to jednak dopiero 
po podjęciu przez Radę Gminy i Miasta 
stosownej uchwały, gdyż obcenie obowią­
zująca sankcjonuje ulicę Jaworską, jako 
miejsce prowadzenia takiej działalności.

Należy mieć nadzieję, że nastąpi to jak 
najszybciej, niestety, podobno Rada GiM 
zbierze się dopiero pod koniec sierpnia. 
Mieszkańcy będą musieli więc jeszcze 
przez pewien czas znosić utrudnienia zwią­
zane z tym problemem.

*

Z powodu braku środków finansowych, 
w tym roku, niestety, nie będzie remontu 
nawierzchni bolkowskiego Rynku. Upo­
rządkowane zostaną jedynie pozostałości 
po przeprowadzonych pracach ziemnych.

W sierpniu przybędzie do Bolkowa de­
legacja holenderskiej gminy Heerde. 
Miasto otrzymać ma w darze nowoczesną 
karetkę pogotowia ratunkowego. Podpisana 
niedawno umowa o współpracy między 
gminami zaczyna przynosić pierwsze po­
zytywne efekty. Zobaczymy co będzie da­
lej.

*

Rada Gminy i Miasta podjęła niedawno 
uchwałę, na mocy której wprowadzona zo­
stała opłata administracyjna (w wysoko­
ści 100 tys. zł) za sporządzanie przez 
burmistrza lub sekretarza Gminy i Mia­
sta testamentu allograficznego (testa­
ment sporządzony przed właściwym orga­
nem administracji — przyp. aut.). Z ta­
kiej opłaty zwolnione zostały jedynie oso­
by zapisujące w takim testamencie swój 
majątek na rzecz gminy, lub na cele cha­
rytatywne.

ANDRZEJ OLEJNIK

Polskie Stronnictwo Ludowe ma histo­
ryczną szansę stać się znaczącą siłą poli­
tyczną. „Bez chłopów nie da się rządzić”, 
„Sami chłopi też nie mogą rządzić” — ta­
kie hasła uwidocznione były podczas 
Gminnego Zjazdu Polskiego Stronnictwa 
Ludowego jaki odbył się 28 czerwca w 
świetlicy wiejskiej w Paszowicach. Jeste­
śmy za ochroną rodzimej produkcji rol­
nej, jej wytworów, promocją eksportu, 
ustanowieniem nie tylko cen minimalnych 
lecz przede wszystkim opłacalnych. Pod­
stawą polityki rolnej powinny być przed­

sięwzięcia antyrecesyjne, a nie liczenie na 
pomoc Zachodu — stwierdził prezes Zarzą­
du Gminnego PSL p. Jan Diduszko. Zobo­
wiązaliśmy naszych członków działających 
w Radach Nadzorczych GS „SCh”, SKR, 
OSM, do ochrony interesów rolników 
choćby przez ustalanie opłacalnych cen 
skupu i ustalania wysokości marż. Gmin­
ny Zjazd PSL nie dokonał wyborów no­
wego Zarządu jak i prezesa — wybrano 
natomiast delegatów na Zjazd Wojewódz­
ki. Zostali nimi: pan Tadeusz Andrzejow- 
ski, pan Jan Rokosz, pan Jan Diduszko.

— Koło Polskiego Stronnictwa Ludowe­
go w Paszowicach nie posiada własnej 
siedziby. Obecnie liczy 50 członków. Pla­
nujemy utworzenie nowych kół w Pogwi- 
zdowie, Zębowicach i Paszowicach, a w 
najbliższym czasie wymianę legitymacji 
członkowiskich — dodaje pan Diduszko.

ZBIEGNIEW KUBICKI

Z WĄDROŻA WIELKIEGO

NAWOZY DLA PLANTATORÓW 
BURAKÓW

Cukrownia „Jawor” rozprowadza wśród 
swoich planatorów nawozy mineralne, 
stosując bardzo dogodne warunki. Należ­
ność będzie uregulowania po dostarczeniu 
buraków cukrowych, bez odsetek. Skąd 
ten nagły przypływ troski i wspaniało­
myślności — dziwią się rolnicy. Czyżby 
Cukrownia zajęła się działalnością chary­
tatywną?

Przeczą temu fakty. Za dostarczony ma­
teriał siewny buraka cukrowego należność 
musiałaby być uregulowana do końca kwie­
tnia bieżącego roku. Nawóz został sprowa­
dzony od sąsiada ze wschodu, za sprzedany 
cukier. Rolnicy wiedzą, ze nawozy te są 
znacznie tańsze od krajowych. Cukrownia 
musi na tym interesie zarobić — ciekawe 
tylko ile?! Tona mocznika kosztuje 1 min 
850 tysięcy złotych, czyli niewiele mniej 
od ceny krajowej, saletry amonowej 1 min 
550 tysięcy złotych, a fosforanu amonu 
2 min 250 tysięcy złotych. W przypadku, 
gdy dostarczone buraki nie pokryją cało­
ści pobranego nawozu, rolnik w oświadcze­
niu zobowiązuje się zapłacić różnicę w ter­
minie do 31 grudnia bieżącego roku. Po 
upływie tego terminu Cukrownia naliczy 
odsetki ustawowe za zwłokę.

Od Związku Plantatorów Buraka Cuk­
rowego rolnicy oczekują informacji na ten 
temat. Dla przypomnienia, w czasach 
peerelowskich umowa kontraktacyjna obli­
gowała kontraktującego do zaopatrzenia 
producenta w nawozy mineralne, lecz nie 
wywiązywał się on z tego obowiązku.

LESZEK ADAMIEC

i w ogrodzie
redaguje BOGUMIŁ W ASiAK

Najważniejszą w tej chwili sprawą dla 
rolnictwa jest sprawne przeprowadzenie 
sprzętu zbóż oraz korzystne sprzedanie 
uzyskanych plonów. Przeprowadziliśmy 
krótką sondę na temat cen stosowanych 
przez SKR w naszym terenie.

Spółdzielnia Kółek Rolniczych (w likwi­
dacji) w Paszowicach ustaliła ceny za 
kambajnowanie i wynajem prasy do sło­
my. Bez względu na to, czy wynajmujący 
jest członkiem Kółka Rolniczego, czy nie 
— cena wynajęcia kombajnu na jedną go­
dzinę wynosi 550 000 tysięcy złotych, na­
tomiast wynajęcie prasy do słomy kosztu­
je 200 000 złotych. W sznurek do pras każ­
dy rolnik winien zaopatrzyć się we wła­
snym zakresie.

Spółdzielnia Kółek Rolniczych w Męcin­
ce pobiera opłatę za wynajęcie kombaj­
nu 450 000 tysięcy złotych za jedną godzi­
nę, oraz 200 000 tysięcy złotych za godzi­
nę wynajęcia prasy do słomy.

Na terenie gminy Mściwojów praktycz­
nie nie istnieje Spółdzielnia Kółek Rol­
niczych. Jak poinformowali nas zaprzy­
jaźnieni z redakcją rolnicy, organizacja 
chłopska w tej gminie zeszła do poziomu 
kółek rolniczych. Stąd też sprzęt został 
rozdysponowany na kółka i w związku z 
tym ceny usług oraz wykonawstwo jest 
ustalane na poszczególnych wsiach.

Na temat cen usług w gminie Wądroże 
Wielkie pisał w poprzednim numerze Le­
szek Adamiec.

Generalnie mały bałagan występuje w 
sprawie cen skupu zboża. Zdecydowane 
ceny ustalił już elewator w Ujeżdzie

płacąc cenę podstawową za 100 kg pszeni­
cy wysokoglutenowej 180 tysięcy zło­
tych oraz 155 000 tysięcy złotych za 100 kg 
pszenicy pospolitej. Zapłata następuje po 
wykonaniu niezbędnych operacji finanso­
wych i rozliczeniowych, to jest od 2 do 5 
dni.

Magazyny podległe PZZ skupują rów­
nież jęczmień i płacą za 100 kg 80 ty­
sięcy złotych.

Okoliczne GS są należycie przygotowane 
do prowdzenia skupu. Magazyny są wy- 
białkowane, przeprowadzono zwalczanie 
szkodników magazynowych — są zalega­
lizowane wagi i urządzenia pomiarowe 
wilgotności ziarna. Brak jednak ostatecz­
nych ustaleń odnośnie cen skupu. Wiąże 
się to z brakiem jednoznacznych ustaleń 
odnośnie działania Agencji Rynku Rolnego 
oraz zasad kredytowania skupu zbóż. Nie- 
oficialnie dowiedzieliśmy się, że GS-y przy­
mierzają się do ceny 150 tysięcy zło­
tych za 100 kg pszenicy pospolitej oraz 
80 tysięcy złotych za jęczmień.

Skup rozpoczął już GS Jawor. Według 
stanu na 22 lipca bieżącego roku skupio­
no około 150 ton. Swoim dostawcom płaci 
za dostarczone zboże od ręki następujące 
ceny podstawowe: pszenica wysokogluteno- 
wa — 180 tysięcy złotych, przenica pospo­
lita — 155 tysięcy złotych, jęczmień pa­
szowy — 87 tysięcy złotych; pszenżyto — 
110 tysięcy złotych, są to ceny za 100 kg 
ziarna.

K R O N I K A  <tt> <0>
POLICYJNO-SADOWA

30.06.92 r. o godz. 2.55 patrol policji za­
trzymał na gorącym uczynku włamania 
do kiosku „Ruchu” przy ul. Witosa ob. 
J.B. Na wniosek KRP Prokurator Rejono­
wy zastosował wobec ww. tymczasowy 
areszt.

*

7.07.92 r. o godz. 10.40 na skrzyżowaniu 
ulic Narutowicza i Lubińskiej kierujący 
Żukiem P.T. skręcając w ul. Narutowicza 
wymusił pierwszeństwo przejazdu przed 
nadjeżdżającym z przeciwka Polonezem. 
W wyniku wypadku kierowca Poloneza 
doznał złamania żeber, a pojazdy zostały 
uszkodzone na sumę ok. 40 min złotych.

*

15.07.92 r. we wsi Rybno został zatrzy­
many na gorącym uczynku włamania do 
kurnika ob. L.D. W sprawie tej KRP w 
Jaworze prowadzi dochodzenie.

Informujemy PT Klientów 
że od 21 lipca br. 

wznowiła działalność handlową
KSIĘGARNIA „ R O M A ” 

Rynek 10
Prowadzimy również pierwszą 

samoobsługową
WYPOŻYCZALNIĘ KASET VIDEO 

Najniższe ceny w mieście! 
Czynna codziennie w godz. 10—19, 

w niedziele 12—16.
U nas znajdziesz najszybciej 

każdą nowość!

*

16.07.92 r. o godz. 4.45 na drodze A-4 
(106 km) będący w stanie nietrzeźwym 
mieszkaniec Niemiec kierując sam. cięża­
rowym Renault nie zachowując należytej 
ostrożności najechał na tył Poloneza W 
wyniku wypadku pasażerka Poloneza do­
znała obrażeń głowy i została umieszczo­
na w szpitalu w Legnicy. Wobec spraw­
cy wypadku Prokurator Rejonowy w Ja­
worze zastosował środek zapobiegawczy w 
postaci poręczenia majątkowego w wyso­
kości 40 milionów złotych.
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W polu



15 lipca bieżącego roku rozpoczęli trenin­
gi piłkarze trzecioligowej Kuźni pod wo­
dzą nowego trenera, pana la^eusza Ko­
białki. Abj przybliżyć nieco młodszym ki­
bicom postać nowego szkoleniowca infor­
mujemy, że w latach 1960—1971 pan Ta­
deusz z powodzeniem występował w oram- 
ce wówczas i-ligowego Zagłębia Wał­
brzych. Jako trener prowadził również 
zespół Górnika Wałbrzych, kiedy drużyna 
ta występowała w i lidze.

Asystentem pana Tadeusza został pan 
Henryk Duiik, zaś kierownikiem drużyny 
ponownie pan Paweł Janeczko. Obecnie 
kadra Kuźni liczy 22 zawodników. Z 
pierwszych obserwacji wynika, że trenerzy 
postawni na młodzież, bowiem w kadrze 
znaleźli się tacy piłkarze, jak: Stanisław 
Chłopek — bramkostrzelny 16-latek z 
teamu trenera pana Bieniusiewicza, An­
drzej Niemiec, Krzysztof Ruszczak, Sławek 
Łukasik i Remigiusz Waligóra z zespołu 
trenera pana Zbigniewa Bieli. Obaj trene-

Plotki, ploteczki...

Podsłyszane pod arkadami w Rynku, w 
upalne lipcowe południe:

Młoda mamusia do płaczącego dziecka:
— Jak będziesz tak dalej płakał, to ten 

pan zabierze cię do worka.
Na co przechodzący mężczyzna, w  sile 

wieku, wyglądający na „zmęczonego” :
— Jeszcze czego. Samemu mi ciężko! — 

odburknął i powlókł się dalej.
Mamusia zaniemówiła, a dziecko prze­

stało płakać. Okazuje się, że szybka ripo­
sta słowna to niezwykle przekonujący ar­
gument.

*

Opowiedział nam niedawno dobry zna­
jomy, jak można zrobić dobry „geszeft” 
(interes), bez stresów i jakiegokolwiek wy­
siłku. Otóż wystarczy pożyczyć od kogoś 
(pod byłe pretekstem) na dogodnych wa­
runkach dużą sumę pieniędzy, ulokować ją 
w banku z wysokim oprocentowaniem i 
nie czyniąc żadnych ruchów, poczekać kil­
ka miesięcy. Kiedy od złożonej sumy naro­
sną odsetki, wybieramy początkowy wkład 
i oddajemy dług. Pozostaje nam wcale po-

Klub Seniora przy ul. 1 Maja 1 orga­
nizuje spotkania przy herbatce i muzyce 
w każdy wtorek i czwartek od godz. 16. 
Zapraszamy!

*

Pierwsze zajęcia baletowe odbędą się 
31 lipca br. w sali TKKF „Jaworzanie” 
ul. Chrobrego 25a o godz. 18.

Zapisy w redakcji „GJ” . Cena 30 tys. 
złotych za godzinę (do uzgodnienia). Za­
jęcia prowadzić będzie p. Katarzyna Czu- 
peska, artystka baletu.

OGŁOSZENIA drobne

RÓŻNE

Kupię ladę chłodniczą. Ul. Norwida 15.

Sprzedam ogrodzenie metalowe, 80 m2. 
Wiadomość w redakcji.

Sprzedam nowe meble stołowe, mato­
we, wys. 2,10 m, szer. 3,50 m. Cena 5 min 
złotych. Wiadomość: ul. Dmowskiego 4b/2.

Kategorycznie proszę p. Henryka Mi­
chalskiego zam. przy ul. Dąbrowskiego 
oraz pozostałe osoby o zwrot pożyczonych 
książek. Marian Lassota.
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rzy nie ukrywają, że bardzo liczą na po­
stawę rutyniarzy, między innymi takich 
zawodników, jak: Grzegorz Norsesowicz 
(który powrócił na stałe do drużyny), Sła­
womir BLskowski, Henryk Kasprzak, 
Piotr Mikuła, Jacek Krzysztof Stobrawa, 
Jarosław Sitko i inni, którzy z powodze­
niem występowali w ligowych rozgryw­
kach.

Do rozpoczęcia nowego Sezonu pozostało 
zaledwie trzy tygodnie (16 sierpnia rusza 
III liga) i trenerom pozostało mało czasu 
na przygotowanie zespołu, ale jak obaj 
stwierdzili, dołożą wszelkich starań, aby

kaźna sumka. Oczywiście całą operację 
przeprowadzamy w głębokiej tajemnicy 
przed współmałżonkiem, a zwłaszcza przed 
wierzycielem.

— Jak sami widzicie, to bardzo pro­
ste — stwierdził nasz rozmówca — wy­
starczy chcieć. Słyszałem nawet — kon­
tynuował — o takich praktykach czynio­
nych przez szefów niektórych firm, z tą 
różnicą, że pożyczone pieniądze pochodziły 
z kasy kierowanego zakładu.

Ku naszemu osłupieniu stwierdził:
— Tak się robi pieniądze. Podarujcie 

sobie odrobinę luksusu, wszak pecunia 
non olet (pieniądze nie śmierdzą)!

*

20 lipca br. w późnych godzinach wie­
czornych, pojawił się nieoczekiwanie w 
Jaworze były wicepremier w ostatnim rzą­
dzie PRL-u — człowiek, który „trząsł” 
planową gospodarką centralną — p. Man­
fred Gorywoda, w otoczeniu grupki face­
tów o wyraźnie zatroskanych twarzach, 
by nie powiedzieć smutnych.

Prawie całkowicie nierozpoznany space­
rował po Rynku, kończąc „gospodarską wi­
zytę” w „Piwnicy Ratuszowej”.

Nasz informator zastanawiał się, czy p. 
M.G. znalazł się na naszym terenie przy­
padkowo (jako turysta), czy też było to 
związane ze strajkiem załóg KGHM.

*

Kabaret „JOKoWita” przyjmie wokali­
stkę. Kontakt: redakcja „Gazety Jawor­
skiej”.

*

Uprzejmie zawiadamiam, że 30 lipca br. 
o godz. 18 w kawiarni „Piwnica Ratuszo­
wa” odbędzie się kolejne spotkanie jawor­
skich amatorów pióra.

Własne utwory zawsze mile widziane.

Sprzedam pianino. Ul. Piękna 3a/3.

Sprzedam nową kamerę „Panasonic” 
Telefon 41-65.

Tano sprzedam stoliki i krzesła kawiar­
niane. Wiadomość: sklep spożywczy, Pie­
kary 13a, gmina Udanin.

Znaleziona legitymacja szkolna na na­
zwisko Karolina Waraczewska, do odebra­
nia w redakcji.

Znaleziona legitymacja rencistki Rena­
ty Zagrodzkiej, do odebrania w redakcji.

Kupię przedpłatę. Telefon 22-16.

Z powodu wyjazdu odsprzedam sklep 
mięsno-drobiarski w dużej wsi, w dobrym 
punkcie. Wiadomość: Kostrza, ul. Kościu­
szki 28.

Znalezione dokumenty na nazwisko Teo­
fil Krzyżanowski są do odebrania w re­
dakcji.

jaworska Kuźnia liczyła się w rozgryw­
kach III ligi dolnośląskiej.

Życzymy powodzenia trenerom, piłka­
rzom, a kibicom — przyjemnych wrażeń 
z meczów w wykonaniu ich drużyny.

*
W poprzednim wydaniu „GJ” w infor­

macji o wypożyczeniu do bieniaminka II 
ligi piłkarza Kuźni wkradł się błąd. Otóż, 
Zbigniew Wójcik został wypożyczony za 
sumę 100 min zł, a nie jak podaliśmy za 
10 min. Przepraszamy.

Jednocześnie informujemy, że Lechia 
Dzierżoniów miała wielką ochotę na wy-

Listy, sygnały! 
opinie...

Otrzymaliśmy kilka pozytywnych opinii 
,00 naszych Czytelników o solidnym wyko­
nywaniu usług w maglu elektrycznym 
przy ulicy Przyjaciół Żołnierza 28. Cie­
szy fakt, że w tych trudnych czasach są 
punkty usługowe, gdzie klient jest „na­
szym panem” . Mamy nadzieję, że w innych 
będzie podobnie.

*
Dzwonili do nas piwosze z osiedla przy 

ulicy. Cukrowniczej, że w kiosku spożyw­
czym pani Stanisławy Łysenko można na­
pić się najtańszego piwa z browaru w 
Lwówku Śląskim. No cóż, niektórzy wolą 
„Żywca” lub poznańskiego „Lecha” .

*
Poinformował nas kierownik placówki 

terenowej PKS w Jaworze, że w każdą 
sobotę wszystkie autobusy Oddziałów PKS 
z Bolesławca, Zgorzelca, Leszna i Legnicy 
będą kursować jak w wolne soboty, nie­
dziele i dni świąteczne.

*
— Niedawno odwiedziłem sklep chemicz­

ny . przy ulicy Chrobrego 13. Sklep jest 
dobrze zaopatrzony, gustownie urządzony 
i jeszcze jedno: tak miłej obsługi nie spot­
kałem już dawno. Młody mężczyzna z 
nieco rozchwianą czupryną, obok niego 
śliczna młodziutka dziewczyna o typowo 
wschodniej urodzie — oboje bardzo mili, 
grzeczni i uśmiechnięci. A właśnie tego 
uśmiechu brakuje wielu ekspedientom...

—- Gratuluję panu Malcowi — właścicie­
lowi sklepu — tak doskonałych pracowni­
ków.

*
Poinformował nas Czytelnik, że w skle­

pie obuwniczym przy ulicy Legnickiej 4, 
zakupił sandałki dziecinnne, które już po 
miesiącu nie nadają się do użytkowania.

Gdy zwrócił się do właściciela sklepu, 
został odesłany „z kwitkiem” , ponieważ 
hurtownik, u którego się zaopatruje han­
dlowiec, gwarancji również nie udziela.

A co o tym sądzi Jaworski Klub Fede­
racji Konsumentów.

*
— Szanowny Panie Redaktorze piszę do 

Pana z bardzo ponurego miejsca, a mia­
nowicie z Zakładu Karnego.

Na pewno już zadał pan sobie pytanie, 
dlaczego pensjonariusz ZK pisze do pana? 
A więc wyjaśniam: Mam 25 lat, pochodzę 
z Borowa (jest to mała wioska położona 
10 kilometrów od Jawora). Bardzo często 
czytywałem „Gazetę Jaworską” i muszę 
przyznać, że jest niezła, choć trochę ubo­
ga, brakuje tam stałej rubryki poetyckiej.

Szanowny panie, chciałbym na łamach 
gazety drukować moje wiersze, taka „po­
ezja zza krat” . Choć wcale nie jest to ty­
powa więzienna poezja, w dowód tego 
przesyłam panu dwa moje wiersze. Mam 
nadzieję, że nie pozostawi pan mojego listu 
bez echa.

GRZEGORZ
Od redakcji: odnotowujemy w naszej

rubryce list pana Grzegorza, niestety ze 
względów technicznych nie jesteśmy w 
stanie poszerzyć „GJ” o proponowany ką­
cik poetycki. Wiersze pana Grzegorza 
przekazaliśmy osobom, przygotowującym 
antologię jaworskich twórców.

pożyczenie lub odkupienie od Kuźni Sła­
womira Bliskowskiego — najlepszego roz- 
grywąjącego w zespole trenera p. Tadeu­
sza Kobiałki. Nie doszło jednak do poro­
zumienia między klubami i zawodnik ten 
będzie nadal występował w jaworskim 
klubie.

*
W towarzyskim kontrolnym meczu roze­

granym 25 lipca w Wałbrzychu piłkarze 
trzecioligowej Kuźni zwyciężyli tamtejsze­
go Górnika 2:1. Bramkę dla Kuźni zdo­
był Marek Przerywacz, a druga była sa­
mobójcza.

*
Z powodu niskiego stanu wody w base­

nie, nie odbyły się planowane na 26 lipca 
br. zawody w pływaniu i skokach do wo­
dy. Zainteresowanych przepraszamy. Je­
dnocześnie informujemy, że zaległa runda 
odbędzie się w najbliższą niedzielę 2. sier­
pnia br. o godz. 18.30.

*

SYGNAŁY TEŁEF ONICZNE

— Czekamy na odpowiedź w sprawie 
nawierzchni parkingu przy Szpitalu Re­
jonowym. Ostatnie deszcze odkryły tu 
kolejne dziury, uniemożliwiające korzy­
stanie z tego placu.

*
— Odnowiono elewację wnętrza i napis 

na aptece prowadzonej przez mgr Wegne- 
ris.

*
— Nie zareagowano na waszą notatkę 

w „Sygnałach” mówiącą o nieeste­
tycznym wyglądzie kierunkowskazów. W 
dalszym ciągu oklejone są afiszami kie­
runków kazy przy skrzyżowaniu ulic AK 
i Piłsudskiego.

*
— Kiedy administrator ulicy Kuzienni- 

czej oznakuje pionowo i poziomo przej­
ścia dla pieszych?. Pytamy po raz drugi...

*
— Przykre wrażenie sprawia cmentarz 

parafialny. Zarośnięty i zachwaszczony, 
robi wrażenie opuszczonego oraz zanied­
banego. Czy tak mamy czcić pamięć spo­
czywających tu zmarłych?

*
— Sytuacja ekonomiczna powoduje, że 

liczymy się z każdym groszem. Po waka­
cjach nadejdzie nowy rok szkolny. Po­
móżmy naszym dzieciom! Proponuję, aby 
na przykład Biblioteka Pedagogiczna zor­
ganizowała sprzedaż używanych podręcz­
ników szkolnych. Zapewniła by pomóc fa­
chową, z oszczędnością szczególnie dla 
biedniejszych rodzin.

*
— Plagą dla działek warzywnych są 

korzystający ze Schroniska Młodzieżowe­
go (filia Szkoły Podstawowej nr 2). Czyżby 
nadzorujący schronisko nie mogli ukrócić 
samowolę młodocianych złodziejaszków?
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— Łowca jeleni — dramat wojenny, wyst. 
Robert-de Niro.

— Nienawiść — sens., wyst. Nick Nolte.
— Błękitna stal — sens., wyst. Jamie Lee 

Curtis.
— Gabriela — obyczaj., wyst. Sonia Bra- 

ga, Marcello Mastrojanni.
— Nowicjusz — komedia sens., wyst. Mar- 

lon Brando.
I kto to mówi cz. II — komedia, wyst. 
John Travolta. >

— Kuffs — komedia sens., wyst. Christian 
Slater.

— Tajemniczy oddział — wojenny (Wie­
tnam), wyst. Max Thayer.
Surf II — komedia młodzieżowa, wy­
stępuje Eddie Deezen.
Bomba zegarowa — sens., wyst Mi- 
chael Biehn.

Zapraszamy codziennie w godz. 14__19.
w soboty i niedziele w godz. 12—17.
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